Na'e*ytość pocztowa opłacona ryczałtem 


Nr. 228 Kraków poniedziałek 9 października 1922 Rocznik XXXI, 


60 Mk sonu 
ssa 1500 


łą 
Frānss miesięcznie 2400 Mk 
cekowe PKO Ne 140.256 


EE otwarte sa wolne oa 


k Platy noc 
pie jay, IE zwraca i 


jb 


Organ Polskiej Partyi Socyalistycznej 
Wychodzi codziennie o godz. 6 rano z wyjatkiem dni poświątecznych 


Prowokacya 


Kage AoŻnA inaczej nazwać kandydatury 
„Chj o w Krakowie, jak prowekacyą. 
turg tem bowiem importuje tę kandyda- 
czej ej Krakowa nietyle na wabika, ile ra- 
i tym celu, aby z nią razem przeszcze- 
runt krakowski nieznane tu dotąd, a 
one korfantowskie metody i praktyki 
Czego Politycznej, metody rozboju wybor- 
Korfa, praktyki teroru 1 gwałtu. Razem z 
Silaa 1 sprowadza się do Krakowa jego 
wnosi e bojówki, do kampanii wyborczej 
Argume o Pałki, sztylety i rewolwery, jako 
kowa enty. Starą kulturę polityczną Kra- 
Ray ma zniszczyć zalew sprowadzonego 

"staję barbarzyństwa. 

ani da i chadecy—nie mając w Krakowie 

dają, dnego wybitnego człowieka, nie posia- 

zd, FU żadnych wpływów — postanowili 

| tataa © W tem mieście mandat poselski bru- 

Pra zemocg, 

| takt Zto przybierze tu walka wyborcza cha- 
* Jakiego jeszcze żadna dotychczaso- 

ula Wpania wyborcza w Krakowie nie 

wał 


Bawi 


> Kandydatura Korfantego — to zuch- 
Erak Wyzwanie, rzucone ludności miasta 
tej orig to policzek, wymierzony tej sta- 
Ka licy polskiego życia duchowego, 
kę Udydaturą Korfantego chcę endecy i 
ub Ykali wystawić Krakowowi świadectwo 
Sta Wa umysłowego i moralnego, ale wy- 
żę 3 lą je tylko sobie samym. Wiedzą oni, 
krap SNYch mizernych siłach mandatu w 
Not le nie zdobędą, że żadna z ich mier- 
Wiee Mysłowych tu nie zostałaby wybrana, 
Srowądzają sobie rozbijacza na czele 
Tewolwerowców, aby brutalną prze- 
Kilpej, > Wojował mandat dla jakiejś klery- 
Mizeroty. „Goniec* z iście endecką 
g&o , WoŚścią mianuje już z góry Korfante- 
kiej Stem krakowskim": jestto nietylko 
p łowienie ryby przed niewodem, 
OR kże bezwstydne oszustwo, albowiem 
Mo, że Korfanty nigdy posłem krakow 
dą |= będzie. Naprawdę kandyduje on 
W Kg M Śląsku i stamtąd będzie posłem. 
Wuj Wie zaś (równie. jak w Łodzi) kan- 
Wy} 8 on tylko fikcyjnie, czyli pozornie, 
€ w charakterze rozbijacza i wy- 
tyją wa mandatu dla kogo innego, kandy- 
| dy, * Jedynie w tym celu, ażeby w razie, 
Został wybrany, zrzec się wyboru, i 
tą lig Postem został idący cichutko za nim 
© „chjeny* p. Mianowski... 
Miia? 0S cdda na Korfantego. ten w rzeczy- 
t, Sei Ułosować będzie na p. Mianewskie- 


dddą głos na ósemkę, będzie eszuka- 
. Urny wrzuci Korfarńłego. a z urny 
Mianowski. 

nie Korfantego mieć posłem mia- 
Eara dozna sroglego zzwadu: za- 
._Utfantego maleńki pan- Mianowski 
ać Mandat zamiast tenora — chó- 

. 


zatem kandydatura Korfantego w Krako- 
wie. Ale zarazem gotowa ona przemienić się 
w krwawą trugedyę. Albowiem korfanciarze 
nie przebierają w środkach. 

Już same środki ich „agitacyi* świadczą 
o ich poziomie umysłowym i moralnym. W 
kościołach krakowskich rozdaje się kobie- 
tom takie kartki: 

„Jeśli nie chcesz, żeby twój mąż był wla- 
rołomnym, głosuj na ósemkę”, 

Kto takie kartki rozdaje i liczy na skute- 
czność takiej bredni, ten cynicznie kpi ze 
zdrowego rozsądku wyborców i wyborczyń 
i opiera świadomie swoje rachuby na naj- 
ciemniejszych, najgłupszych żywiołach. 

Operując na ludzkiej głupocie, mocniej 
jednak ufa „chjema' w skuteczność sprowa- 
dzonej z Górnego Śląska bojówki z braunin- 
gami, Toteż za wszystko, co się w Krakowie 
wydarzy podczas wyborów, za zamącenie 
ruchu wyborczego terorem — spadnie cała 
odpowiedzialność na endeków i klerykałów. 
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Ich to będzie dzieło herostratowe. Ale kto 
wiatr sieje, ten burzę zbiera. Każdy kij ma 
dwa końce. 

Wobec prowokacyjnej kandydatury brau- 
ningowej wszystkie elementy uczciwe i kul- 
turalne w Krakowie będą moralnie zmuszo- 
ne oddać swój głos na listę reprezentującą 
jedyną siłę przeciwstawiającą się barba- 
rzyństwu „chjeny', na listę Nr 2, na czele 
której widnieją nazwiska ludzi znanych w 
mieście z jaknajlepszych stron, ludzi zasłu- 
żonych i powszechnie poważanych, nazwi- 
ska wiceprezydenta miasta dra Bobrnowskie- 
go i posła dra Marka. 

Przejrzyjcie wszystkich czternaście list 
krakowskich, — która z nich może się go- 
dnie przeciwstawić ofensywie rewolwerowo- 
endecko-klerykalnej? Tylko dwójka! 

Toteż walka wyborcza toczyć się będzie w 
Krakowie wyłącznie między dwiema lista- 
mi: korfancką i socyalistyczną. Wszystkie 
inne listy są bez znaczenia. 

Po jednej stronie warcholstwo, barbarzyń- 
stwo, bojówka, ósemka, — po drugiej pań- 
stwotwórczość, kultura, dwójka. 

Innego wyboru niema. 


Sytuacya znowu 


Ultimatum Mustafy Kemala 


Londyn. (PAT) Biuro Reutera donosi: Wedle 
urzędowego komunikatu syłuacya uważana jest 
za bardzo poważną. Nastąpił zupełny zastój. Rząd 
ancielski wytęża jednak każdy nerw, aby utrzy- 
mać pokój i pełne porozumienie z ahlantami. 
Z Londynu nie wysiano żadnych nowych in- 
strukcyi. Do Konstantynopola wysłano tylko 
wiadomość o podrózy lurda Curzona do Paryża. 
Oczekiwany jest wyn'k tei podróży. Urzędowo 
scharakteryzowano sytuacyę w ten sposób, iż 
Turcy żądają więcej niż im obiecano, a równo- 
cześnie nie chcą dać wymaganych od nich gwa- 
rancyi. 

Wyjazd Curzona na konferencyg z Polncarem 

„Leafiald. (PAT) Po posiedzeniu gabinetu an- 
gielskiego, na którem przedmiotem narad był 
raport generała Harrinetona, lord Curzon odje- 
cha? do Paryża ce em odbycia konferencyi z Poin- 
carem. Przedmiotem rozmowy ma być rozważa: 
nie wspólnej linii polityki w sprawie nowych 
posiulatów tureckich, które doprowadziły do 
przerwania konferencyi mudańskiej. 

Turcy grożą 

Łeafiald. (PAT) Z kół miarodajnych komunikują; 
Ismet pasza wprowadził do dyskusyi taki czynnik, 
który może być określony jedynie słowem po- 
gróżka, albowiem oświadczył on, że o ile nie speł- 
nionoby wszystkich jego postulatów, wtedy zaała- 
kuje wojska sprzymierzeńców. Takie oświadczente 
Ismeta stoi w przeciwieństwie do dawniejszych 
oświadczeń Kemala, że nie zaatakuje wojsk sprzy- 
mierzonych. Ponieważ odnosi się wrażenie, jakoby 
Turcy nie rozumieli rzeczywistego zakresu konfe- 
rencyi mudańskiej, byioby daremnem jej konty- 
nuowanie i dlatego gen. Harrington i generałowie 
koalicyjni wrócili do Konstantynopola, aby nara- 


s dzić się z odnośnymi tządami. 


Rząd angorski stawia ultimatum 
Paryż. (PAT) Wedle informacyi ze źrodeł an- 
gielskich ze strony Angory zakomunikowan? ge- 
nerałom koalcy n'm, że o ile dziś jeszcze pized 
godziną 430 Turcy nie otrzymają formainęgo za 
pewnienia, że Tracya przejdzie pod administracyę 


bardzo poważna 


turecką najdalej w ciągu miesiąca licząc od dnia 
jej ewakuacyi przez Greków, w takim razie na- 
tychmiast po upływie wyżej wspomnianego terminu 
rozpoczną w Iracyl operacye wojenne przeciwko 
Grekom. 
Ponowne podjęcie konferencyi w Mudanil 

Londyn. (PAT) Wedle doniesienia „Exchange 
Tel“ z Konstantynopola, została konferencya w Mu- 
danii ponownie podjęta. Alianci odmówili wojskom 
kemałistycznym swobodnego przemarszu przez Tra- 
cyę przed zawarciem traktatu pokojowego. Sytua- 
cya pozostaje nadal naprężona. 


Anglia dopuszcza Rosyę na konferencyę pokojową 

Wiedeń. (PAT). „Neue freie Presse" donosi z Lon- 
dynu, że angielski minister spraw zagranicznych 
zawiadomił Poincarego, że rząd angielski byłby 
skłonny dopuścić Hosyę, Gruzyę i Ukrainę do ma- 
jacej gię odbyć konferencyi. Lord Curzon prosił 
Poincarego, aby wydał swą opinię o zamiarach 
Francyi w tej mierze i ułatwił w ten sposób ga- 
binetowi angielskiemu udzielenie odpowiedzi na 
notę rosyjską. 

Ameryka ne bierze udziału 

Londyn. (AW) Amerykański poseł w Londynie 
złożył formalne zaprzeczenie wszelkim wiadomo- 
ściom, jakoby Stany Zjednoczone poparły Anglię 
w razie jej wojny z Tureyą. 
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ZmRoże i cukier 


Główny urząd statystyczny w Warszawie po- 
daje zestawienie wyniku osta.mich zbiorów już 
na podstawie dokonanych omłotów. Z z Stawie” 
mia tego urząd sam wyciąga wniczek, że prze- 
ciętny plon będzie nieco niższy, aniżeli w sier- 
pniu przewidywano. W porównania z rokiem u- 
biegłym cztery główne gatunki zboża wykazują 
nasiępujące radwyżki: psz.nicą © 12.6 procent, 
żyta o 17.6 pwocant, jęczmienia o 4.1 procent, 
owsa o 19.3 procent. Sądzimy, że ostabuie dwa 
gatunki zbożi nie wchodzą w rachubę, jako ar 
tykuł da wyżywienia ludności, gdyż chyba nie 
pójdziemy za przykładem Austryi z czasów woj- 
ny, kiedy jęczmień į owics byly główcymi skla- 
dnikami chleba. Pozos'ają więc pszenica i żyto 
jako podstawa naszego wyżywienia i jako rigu- 
lator cen wszystkich innych artykułów puenw- 
szej potrzeby, 

Nadwyżka tegoroczna żyta wynosi 17.6 procent, 
Jeżeli się uwzględni, że w reku ubieglym był fa- 
ktyczny brak chleba, że od wiosny br. zaczął 
się przodnowik, w którym trwaliśmy do nowych 
zbiorów, musi się dojść do wniosku. że fa nad- 
wyżka akurat wystarczy na zaspokojenie po” 
trzeb, nie dając żadnej zbytecznej reszty na wy- 
wóz. Trzeba też pamiętać, że u nas zawsze i wszę 
dzie rolnicy praktykują bierny opór, przez cze- 
kanie z omłc.em do wiosny oraz przez przecho 
wywanie wymłóconego ziarna do „lepszej kon- 
junktury“, tak, że już na wiosnę może się ca- 
zać ciasmota w pokrywaniu zapetrz.bowacia, W 
dodatku trzeba też mieć na względzką że pnze- 
wóz zbcża z jednej dzielnicy do drugiej u nas 
z powodu niedomagań kolcjowych szwa:kuje, w 
następstwie czego niektóre okolice o mniej wy” 
dwinym zbiorze (województwa: wileńskie i Tto- 
wogrodzkie) mogą się znalsźć pewnego duia bez 
chleba. 

Byłoby więc, naszem zdaniem, niedobrze, gdy- 
by nząd już teraz, opierając się na obliczeniach 
statystycznych. dawał pozwolenia na wywóz bez 
zapewrienia, że konsumcya własma jast dostate- 
cznie zaopatrzona. Nie ulega też dla nas wątpli- 
wości, że rolnicy, mając w rękach pozwolenie 
na wywóz, będą fersowali omłory dla tego celu, 
zaś rynek wewnętrzny będzie skąpo zropatrywa- 
ny tak, że w zimie, gdy dowóz z folwasków do 
stacyi jest utrudniony, miasta mogą stitąć Doz 
chl:ba. 

Zresztą, — czy rząd nie pomyślał nad tem. że 
co się zdarzyło w tym roku, może nas ominąć 
w przyszłym? Że przyszłoroczne zbiory mcgą nie 
dać nadwyżki i że pnzezorny gospodarz tworzy 
sobie rezerwę na kiepskie czasy? Uziujeny, że 
Polska trie może się ob jść bez wywozi; że na- 
sze położenie finansowo'walutowe robi nas za- 


leżnymi od zagranicy, której przeciaż oz2nś pła- 
cić musimy, ale nie widzimy racyi, żeby ta za- 
płata odbywała się kosziem naszego wyżywienia, 
żeby akurat zboże byo jddynym artykuł'm. za 
który możemy otrzymać <bce walu.y i chce to- 
wary. 

W innej sytuacyi z“ajðujemy się cdneświe do 
drugiego. niemniej ważnego artylsułu spożywcze- 
go: cukru. W tej kwestyi rozesłału ministemstwo 
skerba cbszorny komunikat, który ma tsprawi? 
dliwić wyscką obecnie i jeszcze wyższą w przy- 
szłości cenę cukru. Z komunika uy tego goaia- 
dujemy się, że w kampanii zeszłorocz ej (piź-- 
dziernik 1921 -- wrzesień 1922) przdziętna cona 
cukru bez dscyzy wynosiła 41.500 marek za 100 
kilogramów, zaś na okecną kampanię cena ta ma 
być podwyższona na 62.000 b akcyzy. Zmaczy 
to, że 1 kilognam cukru loco fabryka ma kosz'o- 
wać 620 marck., do tego przychodzi akcyza 200, 
a w rajbliższym czasie 300 marek. tak, że kilo- 
gram cwsru kosziowałby w fabryce 920 marak. 
Jeżeli do tego doliczymy koszta transpor u z fa- 
bryki do miejsca sjcżycia, zysk hurtownika i 
sprzedawcy, to dojdziemy da ceny 1050—1100 ma- 
rek za kilo cukru w najbliższych dniach. I rze 
czywiście hurtownicy krakowscy takiej czny żą- 
dają. 

Zadaileko doszlibyśmy, gdybyśmy chcieli cytować 
cały kcmunikat min sters.wa skarbu, który ma 
usprawiedliwić tę cibrzymią podwyżkę cony cu- 
kru. Glówny tenor tego komu iktbu, to olbrzy- 
mia podwyżka ceny buraków, węgła, worków, 
robocizny itd. Rząd w swej troskliwości o wiel- 
kich cukrowników ilzie taš cub fo, że aż ubole- 
wa, że do'ychezasowe ceny cukru byly zbyt ni- 
ski? i aby ulżyć w „nędzy“, przyzmaje im kredy” 
ty. Nie podaje wprawdzie komunikat wysokości 
tych kredytów. ale woboc tegv, że u nas pricuje 
się tylko miterdowemi sumarni, to i oukrownicy 
zapewre nie zadowolą się bylujaką drobnostzą. 

W rczultacia ludność musi być przygo: >waną. 
na dwie rzeczy: po p'erwsza, że wskwi.ek prute- 
gowania przez rząd wywczu zboża może na wio- 
sne 1923 nastąpić powtórzenie się sytuacyi z wio- 
sny b. r.; po drugie, że za cukier będzie płaciła 
znacznaa drożej niż dotąd. Obie ts rzeczy są tyl- 
ko fragmo tem w og$lnym potopie drożyzny, 
który nas zaczyna zalcwać, a który jewnacze nie 
doszedł do najwyższej poggi. Trzeba tylko ob- 
acrwować, jakie orgie zaczynają się dziać z ma- 
słem. mlekiem, jajami iid., aby nabrać pewności, 
że nadchodzyca zima będzie pod względ:m apro- 
wizacyjnym bardzo ciężka. I to dzieje się w trze- 
cim roku po nastaniu czagów pokojowych! 

A 


Oszczerstwa prasy 


korfanckiej sięgają 


i do Ameryki 


FEmdecki „Gomiec Śląski*, organ Korfant*go, 
wydrukował był ohydną napaść na konsula pol- 
skiego w Chicago, Nowickiego. i 

Napaść tę przedrukował skwapliwie poknew- 
ny „Gołicowi* duchem amerykański „Dziennik 
Związkowy“. 

Odpowiada na to chicagoski „Dziennk Ludo 
wy" w artykule p. t. „Ohyda“. 

Pomijamy — pisze „Dziennk Ludowy“ -- za- 
mieszczene w koraspa: dencyi kłamstwa, które 
czytanka, mieszkajęcego w Chicago, mogą tyl- 
ko rozśmieszyć, jak naprzykład twdemdzenie, że 
konsulat w Chicago zajmuje 28 pokoi, że urzę- 
duje się tam tylko trzy godziny dziennie, od 10 
do 1. 

Kto chce wrrowadzać oszczędności w wydat- 
kach konsułarnych. powinienby oprzeć sę re 
prawdzie i dopiero wtejy miałby prawo wytykać 
lekkcimyślność, czy rozrzutność. Ale kto od 
kłamstwa zaczyna — ten posłuchu nie znajdzie. 

W danym artykule pusunięto się jednak z a- 
cznie dalej. Zakwes yonowano osobistą uczci- 
wość konsula Nowickiego. Posądzono ga o chci” 
wść, dorabianie się majetku kosztem wychodź- 
ców. Cytujemy dosłownie odnośną część arty- 
kułu „Gońca Śląskiego”: 

„Konsulaty państw europejskich są pla- 
gtówikami dla cbro-y swoich rolaków i dla 
badania stosunków  przemysławo-handla- 
wych i informowania o» nich kraju rodzin- 
nega. Gemeralny konsul polski, p. Nowicki, 
prz mienil jednak charakter tej placówki ra 
organ agitacyjno poli.yczny, Samm miewa od- 
czyty i wygasza takie zdania. że panowie 
nagminnie rozpruwali brzuchy swym podda- 
nym, aby ogrzać sobie nogi podczas polo- 


wania i tym podobe głupstwa, Sam zaś ©- 
sobiście wyjechał z Polski bez grosza, cbe- 
enie zaś jest milionerem i właściciele'a wiel- 
kiego obj-ktu w Chicago. Ale za to emigran- 
ci polscy wolą z daleka omijać konsulat i 
tylko konieczność zmusza ich do S«csunku 
z tą placówką". 

Co słowo to kłamstwo, co wicrsz to nikczem” 

GOŚĆ. 7. 
Nie chcemy dziś mówić o urzędowej działal- 
ności p. konsula Nowickkxgo, Jego cdczyty, wy- 
głaszane chęt ia w najbardziej różnolitych oT- 
'ganizacyach kulturalno-oświatowych, jego chę- 
iny udział we wszystkich uroczystościach o cha- 
rakterze narodowym, uroczystościach, urządza” 
nych przez najskrajniejszą, prawicę wychodźtwa, 
są destateczną cdpowi.dzią na głupi Zarzut za- 
mieniania placówki państwowej ha cwgan agita- 
cyjno polityczny, 

ldyotyczny wykrzyknik, jakcby konsul prawił 
o „nagminnem rozpruwamiu brzuchów" w Pol- 
sop, jeg: tak glupi, że Bam upada. 

Natomiast pemawianie korsula Nowicki:go o 
dorabianie się na wychodźtwie, przejrzyście u- 
kryte poj zwrotem „przyjechał bez grosza. a dziś 
jest milionerem i właścici. lem weclkiego objektu 
w Chicago“, jest nikczemnością, klóra wymaga 
pubłicznego napiętnawania. 

Przed kflku mosiącami p. konsul Nowizki zło- 
żył całkowitą wartość srrzedaźną pcSiadznego 
pPtzez Siebie domy Ba fundrsz oświatowy, Raze- 
słał o tem zawiadcemienia do prasy. e 

Przypomińamy sobie nawót, że wówozós w 
„Dzinniku Związkowym* pojawił sę dluższy 
artykulik, w którym z uznaniem podnies'ono ten 
rzadki czyn obywatelski kousula. Dom do dziś 


U 
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nie został sprzdacy Ze sprawczdań konsti 
nych, ogiaszanych w prasie, wrdzimy co m 
że konsu! egłsOwiły czynsz z Miesprzedaneg” H 
mu, w wysokości 125 dolarów. oddaje na p% 
czony €€l, 

A więc uważa Się za kuratcra tego swego * 
mu, nie zu właśrici:la, od chwili oliarowanie i 
na cel publika y. a 

Od ozasu pcbytu w Chicago spotykamy = 
micsiąc w pismaeh chicagoskich pokwitow., 
z bardzo znacznych ofiar pieniężnych, SUMM 
nych przez konsula Nowickiego ua cele PR 
czne, przeważne kulturalno-oświatowe. 

Konsul Nowicki. wystrzegając się VS 
reklamy, daje na cela publiczne skladki. Z y 
nia wyższe. aniżel: kituskgdwick ieny Z polas 
w Chicago. i 

Wolno stę różnić z nim w zapatrywaniach H 
liycznych. Wolno go uważać 73 mrwvdf wy 
dniego urzędnika palisiwowgo, Ale tylko Ig 
zikczemuj do głębi mogą się zAckyć 1 Pe 
wienie tak ohydnego, tak nikczemnie prz“ 
incgo „zarzutu“. 

Oczywiście, w oczich łudzm uczciwych P 
eul Nowicki pozostije tym kim był -- czł 
kiem godnym najgł:bsz go szacunku 

Od siebio dodamy: nie wystarcza widocznie 
Korianteniu pouczanie świeżo'zlącze ych Z jg 
ną Polską Górnoślązaków, że Naczeln*k pań! i 
polskiego i rząd polski — to ludzie naj, 
Poucza ich, że nawet za Oceanem konsul p y 
to jakiś łupieżca, w niczem niepodobny 40 
sulów krajów cywiiitzowa.ych. yy 

Wszystko to ma u ludu górnośląskiego m 
wne pogiębiać przeświadczenie, ze nie Ne” 
rwał się do Polski; wszystko to ma w nim 
emiać cdpormość przeciw robocie rgentów ir 
miackich, podsycających. gdzie tylko moge 
zadowclenie, aby wzbudzić ża] za dawny fi 
skimi rzędami. 


W.adomości polityczne 


Trudności utworzenia rządu — 
w Czechach i 


Sprawa utworzenia czesziego gabinetu Pr) 
d:T:zej zwłoce. Rokowania rozbiły się py 4 
o opór paity, socyalistycznych, które W O~" 
mrmencie zażadaiy rewizyi obsadzenia P"" ogół 
góluy resortów. Zaznaczył się zw aszć | 
nacyonalistycznego oHamu parlyi ! 
która domaga:a się pozostawienia teki 
siwa rcbot pubiicznych miaistrowi 
Kontyuuowane w dalszym ciegu T 
Sweh!'i o znalezienie punktu wy ŚciA 
dotychczas rezultatu Wobec tego po** 
oświaczył prezydentowi, ze uważa -wo 
za skończona. W dniu wczorajszym 
się w dalszym ciągu pertraktacye 
uzzoun:enia zapa.rywań stronnictw P 
resortów. 

== 0 0 0 — ckich 
Za obniżen'em reseracy| niemie” eń 

Według doniesień „Exange* oświadczy „jęki 
z mowccw, kióry zastępował rząd pa” 
na konf. rency: bankierów, że zanm "p 
dnoczone pizyjdą z izeczywistą P godzić 
pie, mu-zą się państwa europejskie ró 
wypełn:enie następującycn żądau: 1) sila 
szenie wydatków na cele wojskow* e 
obniżenie niemieckich reparucyj. 3, 
wszeik:ch im 'eryn: siycznycn dażeD: 
rzają poważne miepówo,e oraz mogę  * 
dzić do wojny. 

—000— 


Kontrolą nad Aust'Va pner?! 
Według donies.eń biura Woifa na yi up, 


s akcyi pomo-y ola h 
nego komisarza yi p y tycznyćy „b 


trzona jest osobistość Z dyplomu p GW 
hiszpańskich, holen iersrich lub skai H wy Pi 
Do tej kompetency: będą należa:y Pr „mieli 
iyko natury finansowe, lecz I ozna: 
o charakterze adm nistracy By ów põako” 
osoby poru zyla itada L'gi aa astry 


syi. która się zaumowała 59 


: cc 
Czeladnicy krawi® i 
kwalsfikowani, znajdą Stałe zad. 


za dobrem wynagrodzenie 


z Towarzystwo 
Powszechne 05 ARKA 


WAPRZO T 


a 


_ Rozłam między sndekami a klerykałami 


M 
x poni. W a oryginalny druk z napisem: 
Wieństw= NANE „Lo Przewiclebnego Ducho- 
tarnowsjj., 17: lac. w dyecezyach: krakowskiej, 
dowiądu; ej i przemyskiej", Z pierwszego zdania 
Związku ug, SR, że to „zarząd dzielnicowy 
a Swój AMAL E w krakowie uważa 
Sci Prz m owiązek podać do poufnej wiadomo- 
nas Duchowieństwa co następuje"... 
tolicko-a 9 Skarga na t. zw. stronnictwo ka- 
ż udowe Matakiewicza, że ono rozbiło mo- 


[tej F 
; ompromisu przez zbyt wygórowane żą- 


q mandatowe. 
| skiego poolo ustawiczne pośredniczenie ormiań- 
skiego pio orowicza, ani interwencya krakow- 
DIE tyle skupa Sapiehy, endecya nie mogła ustą- 
listach okręgów ji tyle miejsc na wspólnych 
osn lOmagało się str. kat. lud. 
etardi Stronicach broszurki ciągnie się opis 
Owa, gdy: Byłaby może doszła do skutku 
Zachłann oj yby — jak utrzymuje endecya — nie 
i € i intrygi ks. Lubelskiego, przedsta- 
at, Ind. 
takieyia, pewien szkopuł tworzyło to, że Ma- 
Miejsca Owcy żądali zapewnienia p. Maślance 
lest (talią liście w okręgu, gdzie go znają i gdzie 
bardzą C ŚWiadectwo wystawiają mu endecy) 


Ende:ka skarga przed forum księżem 


Prof. Grabski, jako przedstawiciel endecyi, pro- 
pcnował ks. Lubelskiermu „możność zapewnienia 
ewentualnie i p. Maślance mandatu w Królestwie”. 

(W Królestwie wszystko przełkną, nawet Ma- 
ślankę...): 

Nieraz już zwracaliśmy uwagę, że  wsteczni- 
ctwo u nas liczy przedewszystkiem na pomoc 
księży: oni dostarczają do urn wyborczych chma- 
ry ciemnych bigotów i bigotek, ludzi, nię zdają- 
cych sobie sprawv. że głosowanie to czynność 
obywatelska, gdzie każdy dobrze zastanowić 
się winien, czy. linę ratunkową, czy bicz na+siebie 
kręci. 

A oto w zachodniej Małopolsce stają przeciwko 
sobie, jako niepogodzeni rywale: Chiena i kat. lud. 

Obie grupy, całujące księży w rękaw; obie 
twierdzące, że gwiazdą przewodnią Polski winna 
być tonsura! 

Księża mają wybierać? Jeżeli tak, to trzeba 
udowodnić, że niewinnym tej bratobójczej walki 
Ablem jest endecya, a Kainem — ks. Lubelski. 

Endecy ani chwili się nie zastanawiają: pienię- 
dzy mają huk! Stać ich na wszelkie koszta. Roz- 
syłają tedy swói druczek do wielebnych probostw. 
„Ad captandam benevolentiam“ (Dla zjednania 


„Czerwone karki“ 


(LIST Z AMERYKI) 
W Chicago, 12 wrześŚria. 


Wa e h wojennych i powojennych, jak za” 
| tonie okresach silnych zmagań duchowych w 
ki wę czeństwa, utarło się w każdym naro- 
Ma; Ok „wowych określeń na nowe objawy ży- 
LON OŚleń, które wnet zdobyły powszechne 
Hera Obywatelstwa i dziś używane Są jako in- 
bóg „| Część marodowego słownictwa, Na do- 
MTA wziąć choćby naszą, emigracyę 
Rag, VC i cudaczne, a jednak od wojennych 
a na Powszechnóa przyjęte słówko „Koniow- 
w oKraślenie człozków i sympatyków prac 


Nanodrywzgo postępu 1 jako taki przej- 
© histori wychodźtwa i Polski. Nazwa 
Úpa | chętnie dziś używówca przez tudzi, dia 
Rag * KON stanowi piękną kartę wyzwoleń- 
„Błędu 
 Myziki robotnicze, stanowiące dziś etapy we- 
są do „Wojny w łonie społeczeństw. jak wszy 
„ją Ri oste objawy życia pociągają za sobą 
i a, mową, temninologię. Dodają do na- 
"a Słownictwa nowe określniki, zrazu 
"Wane ze zgrozą. przez „szanujące się" 
Y q. "em jednak uobywatelone w życiu co- 
tal iw książkowej litera'uuza, Tak jest 
i Dag, Swiecie i Ameryka nie stacowi pod 
ak dæ wyjątku. 
Okup Stało w Ameryce słóweczko „skieb' 
ślenie łamistrejka, a zwłaszcza przemie- 
E o aaow, który zdradził orgumiza- 
mazu strasznie kręćiła estetycz tym 
Na ten „barbarzyński* wyraz. Niektórzy 
- Uczeni w piśmie sędziowie uz ali ten 
łą A nieprzyzwoity, niemoralny i zgoła za 
4: Wublicznemu porządkowi; zakazali 
„Żywania zo pod rygorem kar pieniężnych 
O Ych. A pomimo wszystko „skieb* przy- 
ków Yszechrie i dziś nie trzeba żadnych od wo 
wyr” tłómaczeń treści, gdy się go w te- 
no d. je. Znaczenie ski-ba jasne jest dziś za- 
Ba oinik, jak dla pisarza bardzo pię- 
ką, "Ty, powięcanej .towarzystwu".., 
RZY Strejk węglowy przyczyrił się do u- 
eh Wych wyrazów, mniej lub więcej popu' 
Gg. Choć nie znanych jeszcze we wszys'kich 
i kraju. Tam, gdzie wałka toczyła się 
lep; wWniejsza, zwłaszcza w Wirginii, na o- 
„idę, ompa icznych urzędników, zbrów i 
I ników utarły się wśród robomików takie 
"kas jak „wsiecznik*, „kapitalista“ i „bur- 
„tw, »Smejkiera" nazywano tam popularnie 
Ry”, „bolszewik”* i „agitator“; ten osta- 
„mię prawdopodobnie tajlepiaj *'yrażs- 
1 nienawiść węglowych baronów dla 
„propagandy. 
m: nowszym językowym dabkiem w 
ge ©] Wirginii jest określx'ie „Czer vone 
hę; AWdopodobnie ursbione na wzór po- 
da żołnierzy marynarki Wuja Sama 
zane karki“ („łeathernecks*). Nazwę 
Ych karków" („ted tecks") wynale li 
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naprzód w Wirginii żołnierze. posłani tam dla 
spędzimia sirejkujących do kopalńi węglowy *h. 

„Czirwony kark“ ozmacza węglowego górnika, 
a w szczególności „gwejkiesa*. Nazwa latwo zro” 
zumiała dla kakżdego, kto zobaczy wirg'ńskiego 
górnika w niedzielę, w świąteczeej odzieży. Gdy 
górnik wychc dzi z kazalni po robocie, ma kark 
pokryty wars.wą węglowego prochu, tak, że 
trudno odróżnić białego” człowieka ad murzyna, 
lecz po dokładn:m wyszorowaniu ostrem my- 
dl.m kark gówmiczy przybiera wspaniały rewolu- 
cyjcy kolor, a słcńce w górniczych obozach do- 
Konuje reszty. Stąd nazwa „czewwonych kar- 
ków“ jest całkiem aktualna. 

W niedzielę rano górnk wychodzi ze swej le- 
pianki w świeżo wypwanych nicbicskich spo- 
dniach i w starannie wygładzocym czarnym ka- 
peluszu pilśniowym. Jeżeli zaś jest dandysem, 
wybierającym się w zaloty, ma na sobie także 
parę wspaniale wyglancowanych żółtych buci- 
ków. I„ecz.z całego wyglądu gówsika najbardziej 
bije w oczy kark wyraźnie rewolucyjny, dosko- 
nale czerwony. Nic dziwnego, że żołni rze zasto- 
sowali nazwę „czerwonych karków“. 

Nazwa ta przyjmuje się w potocznej literatu- 
rze miejscowej. Podczas prwwyborów, w ostat- 
niej politycznej walce w Zachodniej Wirginii, 
kamdydat C. F. McClintie z rodziny tegoż na- 
zwiska sędziego, wsławionego sądowymi zaka- 
zami przeciw szrejkującym, w broszurach swych 
podkreślił, że „lepsze elementy“ dzmekrv.yczie 
i republikańskie powinny się połączyć, aby po- 
bić „czenwome karki“. Mimoto MeClintiec został 
sromotnie pobity, a zwyciestwo w wyborach od- 
nieśli Bill Blizzard i Fred Money, górnicy, nie- 
dawno oskarżeni o „bunt przeciw władzy". 

W całej Zachodniej Wirginii, Kentucky, Ten- 
nessce i Alabamie górnicy zaliczani są dziś do 
„czerwonych karków" i pod tą nazwą stają się 
wielką sii} polityczną i przemysławą, głównie 
dzięki oświatowej kampanii, prowadzonej puzoz 
unię Zjednoczonych Górników. 

W wymienionych stinach nazwa „czerwonych 
karków' stała się ogólną dla wszystkich robo- 
tników w pazeciwstawieniu do miejskiej burżua- 
zyi. Rozróżnia się tam dziś wyraź ia dwie klasy 
ludności: z czerwonymi karkami i ludzi z biały 
mi karkami; zarazem na ludzi, którzy mogą swo- 
bodnie jeździć publiczną, szosą i ludzi, krórzy 
muszą się przeznykać bcoznemi ścieżynami, aby 
uniknąć stamowych „kozaków*'. 

Nazwa „kozaków“ na określa-te stanowej po- 
licyn nie jest nowa, Przyjęta na półnący dzięki 
spopularyzowaniu przez robotniczych mówców 
Pensylwanii i Nowago Jorku, nazwa ta nie ma 
jednak wziętości na połud: cu, wskutak iej ro- 
syjskicgo pochadzcnia, nieznanego  tubylo>m. 
Policyantów i zbirów, najężych razez komp nie 
kopalniane tamtejsi górnicy wolą nazywać „Pi- 
stol Petes“. co oz aczą zawaligrodów=rewoiwe- 
rowiczów. 

Rela tych rewołvemowiczów kończy S'ę w zna- 
cznej mi rze z zawarciem ugody strejkowej. Zni- 
kną oni przynajmniej z rewirów kopuń unij- 
nych. Niestety — sirejk trwa w dalszym ciągu 


w terenach „otwariego warsztatu", w powiatach 
wirgińskich Logan, McDowell i Mingo przede- 
wszystkiem. Tam teror kompanicziych zbirów 
da się jeszcze we znaki nieszczęśliwej ludności. 
Tak więc z zaciekłych i często krwawych walk 
strajkowych 19023 roku, gdy ludzie wrócą do 
pracy i gdy odżywią się po głoduieh bezrobocia, 
może zniknąć zaciexsłość i zawiść. Lecz zosta ie 
w narodowem, a zwłaszcza robotaiazem shxyni- 
cetwie nowa nazwa czerwonych karków“, jako 
chiubrre określenie: zorganizowanych  bejowni- 
ków o byt i jako svmbol zjednoczenia roboczej 
ludności górskich stanów przeciw kaqpttalistycz 
nemu wyzyskowi. TERA, 


Dokument hańby 
„bioku narodowego* 


Katowicka „Gazeta Robotnicza“ donosi pod tym 
tytułem, że z ramicnia korfantczyków rekrutowa- 
ni są na Górnym Slasku bojowcy, których wy- 
syła się do byłei Kongresówki do miejscowości, 
które endecy uważają za zagrożone dla siebie. 
W ten sposób wyzyskuje endecya tragiczną Sy* 
iracyę pieniężną wielu przymusowych uchodźców 
z przyznanej Niemcom części Górnego Śląska i 
szerzy deinoralizacyę wśród ludności górnoślą= 
skiej, werbując tych iudzi obietnicą sutego zarob- 
ku. (Wedle informacy: „Gaz. Rob.“ zapłata ta wy- 
nosić ma 50.000 marek tygodniowo). 

Poniżej — pisze „Gaz. Rob.“ — zamieszczamy 
dwa zaświadczenia, stawione nam do dyspozycyi 
przez czanków takiei bojówki, którzy zapoznaw - 
Szy się z widłami tamtejszych chłopów woleli 
wrócić na Śląsk i chwycić sie uczceiwei pracy. — 
Nazwiska i nur. zaświadczeń opuszczamy, nie 
chcąc narazić dezerterów sprawy Korfantego na 
zemstę iego pachołków. Zaświadczenia brzmią: 


Lublin, 18 września 1922 r. 

Zw. Ludowo-Narodowy 

Koimisaryat Wyborczy 
na Województwo Lubelskie 
Lublin. 
Krakowskie Przedmieście 
Nr. 
Zaświadczenie. 

Niniejszem Kom. Woiewódzki Zw. Lud. Narodo- 
wego zaświadcza, że okazicieł niniejszego p. (na- 
zwisko) jest instruktorem (?- Zw. Lud. Narod. na 
powiat Chełmski i Lubelski. 

Wszystkie władze i obywateli upraszamy o po- 
moc w iego pracach. 

Kom. Okręgowy Chrześc. Zw. Jedn. Narodowej 

(pieczątka) Zygmunt Godjowski. 


Sekretaryat Okregowy 
Związku Ludowo-Narodowego 
w Krasnymstawie 
dn. 9 września 1922 r. 
Nr. 
Zaświadczenie. 

Ninieiszem zaświadczam że pan (nazwisko) by- 
ły powstaniec górnośląski jest delegowany na po- 
wiat Hrubieszowski iako instruktor Zwiazku Lu- 
dowo- Narodowego. (7). 

(podpis nieczytelny). 
Instruktor Okręgowy 
Związku Narodowego. 

Komisarz okręgowy 

(podpis nieczytelny). 

Krasnystaw. dn. 9 września 1022. 


"Ruch kolejarski 


Kraków. Dnia 7 b. m. odbyło się w Krakowie 
ogólne 'zebranie sezonowych pracowników kole- 
:owych działu handłowego, na którem zebrani 
przedstawiii nędzę, w iakiej się znajduja, albo- 
wiem płace tychże wynoszą aż 800 mk dziennie! 
Na powyższem zebraniu zapadia u*hwała, w któ- 
rej zebiani domaga ą się podwyższenia płacy 
dziennej o 200?/, za bieżący miesiąc z oświad- 
czeniem, że w przeciwnym razie będą zmuszeni 
wszcząć walkę o podwyżkę. Następnie zawe= 
zwano zarzed okręgowy ZZK, aby niezwłocznie 
w tej sprawie interweniował u miarodajnych 
czynników. - 


Kobieł i chiopców 


de rozżzroszen8 „ikiaprzedu* 
za stałą pensyą 


drzyjmuje zaraz admimstracya „Naprzodu“ 
Dunajewskiego 3. 


NAPRZO D 


Znowu trudności na Wschodzie 


Wczorajsze telegramy doniosły, że konfer""n" 
cya w Mudanii została przerwaną, Podają dwię 
wersye o przyczynie Wego przerwania: warsyd 
francuska obwiiia Anglę, że nicszczenze przy- 
stąpiła do rokowań dla zyskinia na czasie, ww- 
sya zaś angielska obwinia delegatów tuwsekich, 
że chcieli na konferencyi wejskowej poruszyć 
sprawy polityczne, do których załatwóznia gene- 
rałowie nie byli ani kompeto tni, ani upowiż- 
nieni. Uderza w tych warsyach ostry i osobisty 
ton: Poincare obwinia wprost rząd  angizlski, 
Londyn zaś obwinia Francyę. że prziz wysłanie 
ma konferencyę „cywila, Franklina Borillona. 
wpmowadziła zamięszanie. 

Widzimy z tego, że stara rywalizacya angiel- 
sko francuska co do zlikwidowania sprawy, wy- 
wołanej ruchem angorskim, mimo pozornej zzo 
dy na odbycie konferencyi wadle pomysłu fran- 
cuskiego, wcale nie osłabła; przeriwnis — ra 
każdym kroku rmzy każici okazyi powstają no. 
we tarcia. Rzecz zrozumiałą, że kemaliści, wi- 
dząc tę niczgodę i mając zapewnione poparcie 
Francyi, nie krępują się w swych żąd.miach. 

Co należy rozumi:ć pod kwestyami poli yaz- 
nemi, których wysunięcie przez delegacyę an- 
gorską spowodowało przerwarie konforencyi? 
Należy przypomnieć, że konferetcya w Mudunii 
miała być tylko wstępem do wielkiej konfe"2n- 
eyi pokojowej, która mia'a ceivatecznie załatwić 
sprawę cieśnin, sprawę Konstantynopola i spra- 
wę Tracyi, podczas gdy w Mudanii miato vaw- 
„rzeć tylko układ demarkacvjny oo do linii neu- 
tmalnej. Delegacya angomelka, robiąc w tym 
względzie trudności, chciała widocznie cosiggnąć 
jakieś konkretne zobowiązania, aby się up :wnić, 
że główra konferencya bedze tylko miała mada- 
nie ratvfikowania faktu doltonanego, 


Nie wchodząc w  nozstmzygniocie formalnej 


Ruch wyborczy 


Reklamacye wyborcze w Krakowie 

Na ręce przewodniczącego komisy: okręgowej 
Nr 41, Kraków miasto, prez. Schwarzenberg- 
Czernego, wpłynęło ogó em 15 lst kandydatów 
do Sejmu. R=klamacy: z powodu pominięcia w 
spisach wyborczych wniesono 7937, w czem 
5241 do Sejmu, a 2696 do Senatu. Prócz tego 
znajduje się jeszcze w biurach komisyi obwo- 
dowych około 1000 reklamacyi. 


Kandydytury PPS do Sejmu 


Okręg 1, Warszawa - miasto; 

1) Barlicki Norbert, poseł. 2) Jaworowski Raj- 
mund, wiceprezes Rady miejskiej w Warszawie, 
3) Praussowa Zofia, radna m. Warszawy, 4) O- 
drobina Józef, ślusarz na kolei, 5) Kurowski Wa- 
claw, przewodniczący Zw. Zaw. pracown ków 
miejsk. 6) Dąbrowski Edward, metalowiec, 7) Fi- 
dziński Edward. elektromonter. 80 Dewódzki 
Piotr, członek Zarz. Zw. zaw. prac. gazowni 
warsz. 9) Wojciechowski Tomasz, tkacz, 10) So- 
bieraj Stanislaw, konduktor tramwajów miej- 
skich. 11) Kowalski Kazimierz, grawer. 12) Le- 
wacz Roman, ślusarz. 13) Lenga Wacław, se- 
kretarz Zw. zaw. pracowników handl, 14) Kli- 
maszcewski Stanistaw, 15) Szulc Stefan, urzędnik 
16) Sicmiatkowski Łukasz, tkacz 17) Morawski 
Edmund, piekarz. 18) Żychowski Włady- 
sław, tokarz. 19) Sieradzki Józef, kelner, 
20) Twarowski Teofil, przew. Zw. zaw. dozorców 
dormowych. 21) Remba'ski Kaz.n'ierz, Ślusarz, 
22) Sieczkowski Kazimierz, tokaiz 25} Brzeziń- 
ski Ifdwara, iryzyer. 24 Bizestek Jozef urzęd- 
nik kolejowy. 25) G-rlach Floryań stolarz., 26) 
Dzierżanowski Wladysław, mechanik, 27) Stecki 
Feliks, stolarz. 28) Rybakowa Apolonia, kraw- 
czyni. 

Okręg 10, Włocławek: 1) Zygm. Kaz, Pio'ro- 
wski, publicysta. 2) Piotr Chalupka, pseeud, Jan 
Kwapiński, przewodniczący Związku Zaw. Rob, 
Roln. 3) Stefan Zbrożyna. lawnik magsiratu 
właciawskuego, 4) Wacław Raczkowski, instruk- 
or Zw. Zaw, rob. Rolnych, 5) Antoni Michało= 
wski, robotnik, 6) Waciaw Kleczkowski, ko- 
wal. 7) Dominik Jakubowski, mechanik, 8) Wla- 
dysław Knrzywdz.ński. malarz. 9) Jan Urbański, 
robotnik. 10) J. Spryszyński. szewc. 

Okręg Gzęstochowa—Radom: 1) Kazimierz Pu 
żak, 2) Józef Kazimiercząk, 3) Józef Dziuba, 4) 
Lenk, 5) Henryk Fila!kowski, 6) Romuald Jar- 
mułowtcz, 7) Cyganiewicz 8) Makowski, 9) Pau- 
lma Wardowa, 10) Czesaw Bomezyński, 11) To- 
mala. 12) Edward Staliński. 


kweztyi czy postępowamie 'o byłe odpowi?dnie, 
podkreślić należy, że rząd angorski w każdym 
razio ma już silne atuty w rękach. Wszaż przy- 
jęcie przez niego zaproszenia ra konferencyę w 
Mucdanii nastąpiło po otrzymaniu zape wnienia, 
że kwestya Tracy: jest już przesądzona na jego 
korzyść, a różnica zachodziła tylko co do tego, 
k'o ma aż do definitywnego pokoju obsadzić Tra- 
cyę: czy wojska kemalistyczne. ozy ka tyng n 
ty wojsk sprzymierzonych, czy też jedno z mo 
carstw, jaka mandant. Jeżeli więc dcieguzya an- 
gorska echce tę sprawę widzieć zadecydowaną 
już teraz. bo widucznie gra tu rolę nieufnoćć 
wcbac Anglii, n'eufność podsycacą z trzeciej, 
dobrz: znanej, s:.reny. 

Do tych komplikacyj przyłączają sę jeszcze 
dalsze, spowodowzme aktywnem wmięszaniem 
się Rosyi. Rząd sowiscki ciągle podkre*la. że 
sprawa ciasyn i Konstantyczepola nie mecós być 
bez niego jako jedneso z raństw cznrnomorsk'ch 
załatwioną, Rząd sowiecki powołujs się w tym 
względzie na niewątpliwy interes gospodm czy, 
gdyż decyzya co do cieśnin może w rdzie "ega- 
tywnym srowedować oitcięcja południowej Ro 
syi i Ukrainy od łącymości drogą wodną z Euro- 
pa. Z drugiej smromy rzad sowiecki uważna się 
i jest pnzez Angore uważany za sojuszni'«n, który 
chce partnerowi dać pomoc narazie dyplom .ty- 
cza przez poparci2 jego żędań na koaforencył 
wstępnej. Rząd sowiecki, jak donoszą telegma- 
my, nie ceranicea swej int'rwencył do wysyła” 
nia not, ale mobil zuje flotę czarnomor fw, inko 
najskuteczniejszą pomoc dla Angery, k'éra floty 
nie posisria. 

W rajbliższych godznach  rozstrzyznie się 
kwestya pokoju czy wojny. Sytuacya, jak z Lon- 
dynu i Paryża zapewniają. jest poważna. 


Kandydatury PPS do Senatu 


Województwo warszawskie: 1) Bolesiaw Li- 
manowski, literat. 2) Bolesiaw Czarkowski, ław- 
vrik magistratu m. Warszawy, 3) Tadeusz liart- 
leb, urzędnik prywatny. 4) Kazimierz Kowalski, 
grawer, 5) Jakćh Malyniaz, lekarz. 6) Łukasz Sie- 
miątkowski, tkacz, 7) Amioni Michalak, prac. 
szpitala. è 


Do ws ystkich zarządów oddziałów Zw'ąz:u 
robotników drzewnych w Polsce! 


Zar'ąd cenirainy w Krakowie na posie 'zeniu 
dna 6 paź 'ziernika omawiał sprawę wyborów 
do Sejmu i powziął jednomyślnie przy jeduym 
wsiizywu,ącym się od głosowania następującą 
uchwałę: „Źw»ażywszy, ża w Seme |tdynyini, 
co bronili klasy roboinicze:, byli posłowie z kiu- 
bu PPS, wzywamy czionków ua-z620 Związku, 
by solidarn'e głosowali na listę PPS Nr 2 w da. 
5 lislopada 19227. Niech żyje so.idarność robo- 
tnieza! Za Zarząd centralny: Przew. M. Kmiecik, 
SExr.. JaroszewsKi. 


Zgromadzenie kelnerów w Krakowie 


W nocy zę Środy na czwartek odbyli pracowni- 
cy gastronomiczno-hotelowi zgromadzenie, na 
które zostali zaproszeni kandydaci PPS dr Bo- 
browwski i Jasi u € : ywania ucze- 
stników zebrania 6 postulażach klasy pracującei 
w kampanii wyborczej do Sejmu. Po przemówie- 
niach kandydatów zebrani pracownicy postano- 
wili jednomyślnie głosować solidarnie na naszą 
listę i wytężyć wszystkie siły w agitacyi wybor- 
czej dla zapewnienia zwycięstwa liście Nr. 2. — 
Wkońcu załatwiono kilka spraw kolcżańskich i 
organizacyjnych. Zgromadzenie skończono 0 godz. 
5 rad ranem. 


Kaptowanie szynkarzy 

W bieżącym tygodniu bawił+w Krakowie pos. 
Witos celem porozum enia się zszynkarzuni co 
do kwestvi wyborczei. Ponieważ w okręgu wo- 
jewództwa krakowskiego szynkarze posiada ą 
około 52000 głosów. Witos za cenę tych uło 
sów p zyrzeki im, że w przyszłym Se m e obali 
ustawę oredukcyi szyu» ów. Quegdaj odoyio się 
w tej sprawie pus edzenie szynkarzy i restau- 
rałorów w lzbie hand owej i uchwalili oni wy- 
wrzeć na'isk ną swoich kolegów w okregu 42 
(Kraków powiat. Qikusz i Miechów), aby głoso 
wali na listę Pia-t -wców. 


Zgromadzenie w Trzebini 


W piątek 6 b. m. odbyło się o godz. 2 popol. 
w cementowni w Górce zgroniadzenie publiczne. 
Przewodniczył tow. Zakrzewski, referat o sytua- 
cyi polityczoej w kraju i a wyborach do Kasy 
chorych w powiecie chrzanowskim wygłosił tow. 
Albin Różycki z Krakowa. Robotnicy postanowiii 


- 


w nicdziclę 8 października solidarnie głosowe 
listę PPS do Kasy chorych. O godz. 3 po 

było się zebranie robotników z huty cyfe 
w Trzebini w Domu robotniczym. Pierwszy M 
mówił o akcyi wyborczej do Kasy chorych > 
Szuwara. Referat o wyborach do Sejmu i =% 
wygłosił tow. A. Różycki. Następnie przema, 
tow. Woś ze Szczakowej i Wróbel. — Z0% 
uchwalili solidarnie popierać listę PPS. 


Zgromadzen e'w Szczakowie 


Szczakowa. W piątek 6 bm. o. było się i 
zgromiudzenie robo:nisow cementowni. prze 
dn czył tow. Jamıóz, referuwała tow. Gant™ 
wna z Krakowa, przedstawiając prupram 
Wezwanie reierentki do ułosowania na liste" 
zostało pow.taue przes zaromadzouych “e 
głośnym okrzykiem „Niecu ży,e PPzl* O% 
na sali agitator NR mie miał odwagi 2 
głosu m mo wezwania przewoun czącego d" 
kusyi. Zgromadzenie rozeszio się 7e é uno, 
niem na ustach giosowuania na liste PPS W 
mu i do Senatu jak i do kasy chorycie 


Ruch wyborczy w Zywieckiem 
Klę ka enaekow 1 kierykałow w suci êl 


Dnia 24 września miejscowy Komitet PPS% 
łał zgromadzenie wyborców do sali Sokoła Wył 
chej. Micjscowa kołtunerya cndecko-klciyP"g 
wytężyła wszelkie siły by to zgromadzenić 4 
cyalistyczne rozbić. Endek, dr Spanbauch "ył 
policyantowi bębnić i głosić ludziom wyci n 
cym z kościoła, że on, Spanbauer mówić dał, | 
dzie o sytuacyi wyborczej. Agitacya ta w | 
skutek, gdyż sala Sokoła wypełniła się po or 
wyborcami, wśród których nie brak było K 
i inteligencyi. Na trybunę wdarł się Spani 
i począł wygłaszać referat polityczny, niedo 
szczając do wyboru prczydyun, dążąc do "$ 
cią wiecu. Wówczas zabrał głos tow. pose! 
czak i zażądał wyboru prezydyum. End“ „jj 
stanowczą postawę większości zgromadzoćj 
ustąpił. Przewodniczącym vsybizno tew. JH 
zastępcą tow. Lacha. Prezydyum pozwoliło e 
kowi mówić w dalszym ciągu, a gdy niepo" pó, 
p. Spanbauer począł rzucać oszczerstwa "4 | 
pewstał huragan protestów i wrzawa tak, ŻŚ iy 
decki intruz zrezygnować musiał z prze™ wg 
nia. Wzburzonych uspokoił tow. Serkowsk p] 
czem obszerny referat wygłosił tow. pos y ii 
czak. Kliczka endecka, złożona z rzeźnik | 
szynkarzy, jak Kulik, Jaworski, oraz apteki | 
Linert, usiłowała robić awanturę przy LA 
kilku pijanych lizuniów endeckich, lecz * 
zmuszoną została do opuszczenia sali. Po M% 
wieniach tow. posła, Durczaka 1 Serkow 
oraz Kosiny, Kuczary, Lacha 1 innych 
oświadczyli się za PPS, uchwalono ic" „m "| 
nie rezolucyę tow. Serkowskiego. Okrzyk „jł| 
cześć PPS i Naczelnika Państwa, po odśpieWi,| 
Czerwonego Sztandaru, zakończono zarote et | 
nie, które było istną klęską dla tutejszej ™ | 
decko-kierykalnej. zst | 

W Swianej 17 września odbyła się licznć 
madzenie w domu p. Gałuszki. Pierwszy va 
wiał niejaki Orkan, który przedstawiwszy í 
ko „bezpartyjny“ chwalił Korfantego I KA 
łów, wysłępując przeciw socyalistom 1 
nikowi państwa. Gdy zaczął rzucać oSZĆ 
powstało oburzenie. Towarzysze Biernat wij 
dali zemaskowanemu endekowi cięta oś PP | 
wśród burzy oklasków. Okrzykami na CZ zgo” | 
i Naczelnika Piłsudskiego zakończono 
dzenie. zb” | 

W Łękawicy dnia 29 września odbyło się tow, 
nie wyborców. Przewodniczącym wy a mi j” 
Zemczaka, sekretarzem tow. Siwka. Przę ŁA 
pa Caputa, Nicuważny i mk," Zebrć ol 
pałem oświadczyli się za listą oM 

Rajcza. W niedzielę 1 października przył ody” | 
do Rajczy agitatorzy endecko-klerykalm: kob | 
dat milioner, właściciel wielkiego tarti „wa B | 
Żywca Polak i kolega jego Ładziana, kaj” 7 nić” | 
ściclny, były tercyan szkoly w Zabłociu. #0% | 
mi jako omasta klerykalna posel Maslan rotot 
ny ze swych wystąpień w Sejmie, przeci Fi 
mom demokratycznym oraz kilku poż" epgniy 
Gdy przyszli do Rajczy, udali się I. pg PA 
tam ułożono plad wiccu. O godzinie gd gu | 
żeństwie młody wikary, który dopiero aj piety, 
tygodni objął posadę w Rajczy, miła! S PE 
szy występ. Ażeby zniszczyć socyżliś jtato z | 
czy i okolicy, wyprowadził z kościo sa szka”y | 
z postem Maślanką i poustawiał ich bliczońć „fa 
kało parkanu kościelnego. Było to sd w 
to, ażeby nikt nie mógł się tam_do gal 
zabrania głosu. Gdy księżulek chciał zê + wy 
zerwała się burza. Rozległy Się I dee 

KEK do ko?cioła z KS 
przewodniczącego. “syt BOR 
Wśród wiclkicj wrzawy I krzyśu 
powołano na przewodniczącego t 
ta. 
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Gdy zaczął przemawiać poseł Maślanka, napa- 
ając na PPS, powstał olbrzymi krzyk tak, że po- 
seł nie mógł skończyć zamierzonego referatu. — 
otem chciał przemawiać śpiewak kościelny Ło- 
dziana, którego nic słychać nie było, zaś kandy- 
Qat Polak zbladł ze strachu. Księżulck, widząc 
klęskę klerykalnej roboty, uratował sytuacyę, 0- 
głaszując, że z powodu nicszporów zgromadzenie 
daleji trwać nie może i kazał dzwonić, poczeim 
Wraz ze swoim sztabem wśród wielkich okrzy- 
ków opuścił zgromadzenie. Zaznaczyć należy, że 
uż po raz drugi endecy ponoszą klęskę w Rajczy, 
teraz posel Maślanka, a poprzednio profesor Sic- 
Takowski ze swoimi naganiaczami. 

Przyłęków. W niedzielę | października popoł. 
odbyło się zgromadzenie PPS w Przyłękowie w 
Sali Kazika. Zagaił zgromadzenie tow. Kuczara, 
na przewodniczącego powołano małorolnika Wa- 
ligórę, który udzielił głosu tow. Kuczarowi. Mow- 
ca wskazał na dotychczasową mozolną pracę 
posłów PPS, a poddał ostrej krytyce obłudną ro- 
betę cndeków w Scjmie. Następnie zabrał głos 
ow, Grochowski. który przedstawił konieczność 
Oddania w dniu 5 listopada głosu na listę PPS. 

dyskusyi przemawiali tow. Wełnicki, Pokusa, 
Biernat. araz inni. oświadczając się zgodnie za 
ista PPS. Tow. Kuczara podziękował zebranym 
ła dyskusyg i odczytał rezolucyę, którą jedno- 
kłośnie przyjęto: Okrzykiem: Niech żyje Józef 
Piłsudski, niech żyje PPS! — zgromadzenie 
zamknięto. 


Z ruchu wyborczego w 43 okręgu 

W dniu dzisiejszym tow. dr, Gross złożył w 
Okrogowej komisyi wyborczej w Wadowicach 
istę kandydatów polskiej partyi socyalstycz- 
tj do sejmu w 43 okręgu, na której to liście 
Widnieją następujące nazwiska: 1) Kazimierz 
zapiński, 2) Jan Durczak, 3) Antoni Pająk, 
$ Piotr Pokala, 5) Ksawery Sokolowski, 6) Jan 
Kącki, 7) Wojciech Bandyk, 8) Karol Wolny, 

Franciszek Wanat. 
»Gonice Krakowski“ 


w Nr. 272 zamieszcza 


Klamliwe sprawozdanie w Andrychowie, gdzie 


i-Je-Niści urządzili niefortunny wiec. — W 
dezczy wistości przebieg  zgromadzen a był na- 
Więhujący: W sali p. Hatki zebrało się okolo 250 
£ób a nie jak „Goniec* podaje „moc ludu". — 
Pierwszy przemawiał p. Kręciak, który w spo- 
wh bazezolny, mijając się z prawdą, rzucał nic- 
Me oszczenstwa na socyalistów i Naczelnika 
Państwa. — Zabrani robotnicy, oburzeni klam- 
Stwami, zaczęli enovgicznie protestować, nie 
Bozw alaj::e kończyć przemówienia p. Kręciako- 
, który mocno przestraszony prędko opuścił 
Wybunę. Drugi Ch-Je-Nista p. Bilik usiłował 
Adczyjąć endecką rezolucyę, która nić podobala 
© zcbranyjm, tak, że nie pozwalali mu dokońe 
zyć, Wśród wrogich okrzyków opuszozali agi- 
atorzy Ch-Je-Ny salę, a przewodniczący nie Za- 
A Ykając zabrania opuścił .prezydyum. Kłam- 
wam jest. co podaje „Goniec“, iż rezolucya 
Stala uchwaloną, gdyż naprawdę nie była na- 
GŁ calkowicie odczytaną. Ch-Je-Niści pragnąc 
hę zorhścić za nivudany wiec, napisali, że robo- 
ley byli pijani, co również nie jest zgodne z 
Ni) wistością. Po sromotnej ucieczoa Ch-Je- 
w S'ów tow. Dudzik i inni ze Związków zawodo- 
pu napiętnowali politykę Ch-Je-Ny i wyja- 
„li, dlaczego robotnicy winni głosować na li- 
oj PPS, co zebrani entuzyastycznie przyjęli. 
dr *niści na dluższy przeciąg czasu zapomną 
0gi do Andrychowa. 
a lapiński, który przed okresem wyborczym po 
"l się z Witosowcami i miał wspólnie z ni- 
mi stanąć do wyborów, oLecnie w dwóch osta- 
(Ch nymerach „Przyjacicia Ludu" gwałtow- 
Wiolka je przeciwko Wilosowi i wystawia swą 
Kej elna hste. Walka więc między ludowcami 
zale na osire. Stapińhski wymysla Witosowi z 
5 j strony, a Putkowi z drugiej, ci zaś nie 
Zostają dłużni. Wylewają więc w pismach 
p, cowych wzajem na siebie moc kublów z 
they lami, Nie lopiej się dzicje w tak zwanym 
By ie chrześcijańskim. Endecy : w „Wieńcu i 
Ig coce" żalą się i wzywają kary Bożej na ka- 
I gio-ludowych ks. Lubock:ego, ks, Machaja 
terae, Ankę, którzy wystawiają odrębną listę, 
Dóy y odwoływali się do inierwencyi bisku- 
|.” DY wpłynęli na katolicko-ludowych, ce- 
kat, Wystąwienia wspólnej listy. Ofiarowywano 
ki "dowym amatorom mandatów poselskich 
b, 2 Miejsc na liście, lacz ci odrze%li, że to ma- 
i i zeczywiścia tak wygórowanych apetytów 
„zaspokoić nie zdo'a. I teraz „Wieniec i 
„z6lką* oskarża księży Machaja i Lubeokie- 
° £łówny grzech pychy. Księża zwalczają 
“F. oskarżając się wzajem o zdradę kościoła. 


Zgromadzenie w Wojniczu 
Jiu 29 września o godz. 12 w poł. odbył 
tect w Wojniczu na rynku, na kiórem było 


NAPRZÓD” 


około 2.006 osób. Wiec zagaił tew, Salij, prze- 
wodniczył Brzuchacz, sekretarzował Szyinczy- 
kiewicz. Podczas przemówienia tow. prof. Cioł- 
kosza p, Bialikiewicz, miejscowy endek, chczęcy 
sprowokować tak wielki wiec, zaczął krzyczeć, 
łecz nie długo, bo w tej chwili kilkuset ludzi z 
całą paradą odprowadziło tego pana na drugi 
koniec rynku tak, że już więcej nie odważy się 
prowokować wieców socyalistycznych, Po prze- 
mówieniach tow. Żarka i ob. Króla zostala przy- 
jęta następująca rezolucya: „Zgromadzeni na 
wiecu w Wojniczu obywatele miasta i okolicy 
w dniu 29 września uchwalają jednomyślnie w 
dmiu 5 listopada głosować wyłącznie i jedynie za 
kandydatami Polskiej Partyi Socyaliztycznej, 
oraz wyrażają im cześć i zaufanie za ich skute- 
czną i owocną walkę o prawa ludu pracującego", 

Tego sumcgo dnia urządzili NPR-owcy Zero- 
madzonie w Koszycach Wielkich, na które przy- 
byli nasi towarzysze z Wojnicza. Okazalo s.ę, że 
robotnicy rolni i malorolni chłopi dosyć mają 
„dobrodziejs.w* N. P. R-u, ponieważ działalność 
pp. Malinowskich, Rapaozów i Gazatków jest 
powszechnie znana. To też niewiele brakowało, 
by Kabala i p. Bobrowski znaleźli się w stawie 
niedaleko miejsca wiecu. Tak enperowców przyj 
mują na wsi, 

W niedzielę 1 paździemika odbył się wiec p. 
Matakiewicza na Rzędzimie. Po przemówienu 
tow. Czarnika wyrażono p. posłowi Matakiewi- 
czowi wotum nieufności, 

Wdniu 3 paźdz. została wniesiona listą PPS 
z okr. 45 do okręgowego kom sarza wyborcze- 
go i przyłączona do państwowej listy PPS. 
Kandydatury w Poznańskiem 

Poznań. (AW) Do kım ~y: wyborczej w Po- 
znadn u zyłoszono z ramien'a NPR następujących 
kandywa Ów: dr Stanisława Wachowiaka, Wa.e- 
ryana Zapaię; z Turun a Marcinkoa«skiego i in- 
nych. Na liscie komun'siycznego Awiązku pro- 
letaryatu miast i wsi wianeją nazwiska Puran- 
kiewicza (obecwie w więz eniu), Socbackiego, 
Limpkowssiego itd. 

R . * 

Odnośnie do telegramu PAla w nrze z 6 bm. 
o zak ńszeniu prac państwowej kom syi wy0or- 
czej wyjaśn amy, że skrezlenie tow. Klemensie- 
wicza z histy PPS nr 2 nastąpiło z tego powodu, 
pon eważ low. K emensiewics mie 0 lpisał wy- 
mayanej ustawą deklaracyi, że kaudydaturę 
przyjmuje. : 


Towarzysze | Towarzyszki I 


W niedzielę dnia 8 października o godz. 10 rano 
w sali „Sukojia* w Krakow e pizy ul. Wolskiej 
odbędzie się 


Zgromadzenie wyborcze 


Na zgromadzeniu tem przedstawią kandydaci dr Bo- 
browski, Chudzik, Jasińzki program wyborczy PPS 


Towarzysze i T.warzyszki! Nechaj nikogo n'e 
braknie z Was na zgrołnauzeniu! Do walki wy* 
borczej z reakcyą wzywamy Was wezystk ch. 


Kraxowsni Kum tet wyborczy PrS. 


EMAA EEE AE RRA AAAS FB 


inauguracya roku szkolnego 
na Uniwersytecie Jagiell. 


(k) Otwarcie roku szkolnego na Uniw. Jagiel- 
łońsk m poprzedziło nabożeństwa w kcśzele Św. 
Anny. Po nabożeństwie senat akademicki odz any 
w historyczne togi z rektorem i dziekanami, po- 
przedzany przez pedeli nosących godła uniweisy: 
teckie, podążył plantami do Collezium N vum Tu 
w auli zaęli me sca w pierwszych rzędach: pie- 
zydent nun sttów dr J Nowak z ministrem oświaty 
dr Kumaneckim i wicem n. Studz fńiskin, woje- 
woda dr Gałecki z wicewojewoda Kowahkowskim, 
starosta Bal, p ezydent Fedeiowicz z wicepiez. 
B browskim i Wielgusem, prezydenci sądów Wol- 
ter, Panek i Pele; prezes Akad Umiejętneści prof. 
dc K M»rawski, kurator okręgu szkolnego J. Ow ù- 
ski z dr Pollak em I wizytat rem Rzep skim, gen. 
Szeptycki, gen. Minkiewicz, oraz sze.eg 1eprecen- 
tantow włauz. Dalsze rzędy Í resztę saii wy pelna 
szczelne młodzież akademicka Na ka'edrze za 
saał rektor Natanson, a w stalacn dziekan: wy- 
dziażów z profesorami. 

U.oczystosce ruzpoczęła się odśpiewaniem pzez 
chór akademicki kantaty, poczem protektor Estrei- 
cher złożył następujące 
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Sprawozdanie z rozwejąa Uniwersytetu Jaglell. 

Proiektor dr E-treichef) zdając sprawę z roz- 
wo,u uniwersyle.u w nubegłym roku, zaznaczył, 
że stosunki woienne n'e sprzyjają rozwo owi insty- 
tuevj naukowych. Dla młodzieży brak pomieszcze- 
nia w Krakow e, wskutek czego liczba m.odzieży 
nie wzrasta w tym stusunku, w akim wzrastać 
ze względu na potrzeby społeczeństwa powinna. 
Spoleczeństwo zaczyna sobie powoli uświadamiać, 
jak niekorzystne nastęy$twa pocią:nacby za sobą 
musiało zmniejszenie się liczby ludzi z naukowem 
wykształceniem Wyrazem tych obaw est zawią* 
zanie Komitetu pomocy dla m odzieży akademi- 
ckiej z iniecyatywy wojewody Gaiecziego oraz kilka 
innych objawów dotyczących przyjścia młodzieży 
akademickiej z pomocą. Ogólna liczba młodzieży. 
studyuiącej na un wersyłecie wyniosła w roku u- 
biegłłm 4580, z tego na Wydziale teologii 100, 
na prawniczym.1630, na lekarsk m 848, na filo- 
zoficznym 2002. Liczba kobiet wynosiua: na wy- 
dzale prawa 75, na lekacskm 138, na filozofi- 
cznym 763. Wyznania rzym. kał było 3.212, gr.” 
kat. 105, żydów 1260, z tego 104 słuchaczy za- 
pisało się jako należący do narodowości żydow- 
skiej, reszta zapisała sę jako Poiacy. Ukraińców 
było zapisanych ok'ło 100, nadto kilkunastu Ju- 
gcstowian i Bułgarów. - 

Następnie zdał piorektor sprawę ze zmian per- 
sonalnych w składzie sił nauczających na uniwer- 
sytecie, podnosząc, że kilkunastu profesorów, do- 
cen'ów i asystentów zostało powołanych w ubie- 
giym roku na katedry w innych szkołach akade- 
m ekich oraz zaznaczając fakt, że rektor uniweť= 
sytetu prof, Nowak oraz dz ekan wydziału prawa 
prof. Kumanieeki zostali powołani na kierownicze 
słanowiska w państwie, z czego uniwersyteł może 
być dumnym. 

W daiszym, ciągu zaznaczył prorektor wybitny 
udział uniwersytetu w rożnych pracach nauko- 
wycb, przedsięwzięciach i uroczystościaci! natodo* 
wych i ogó!no europejskich, oraz przeszedł do zdaa 
nia sprawy z działalności z poszczególnych wy» 
działów i zakładów uniwersyteckich. Przedstawił 
cyfry i daty odnośnie do studyów na wydziale 
teologicznym, prawnym, lekarskim 1 filozoficznym, 
oraz działałność instytucyi związanych z uniwer* 
sytetem, iak szkoła nauk , politycznych, zakład w 
Zakopanem dla dzieci zagrożonych giuż icą, za" 
kład dla dzieci chorych na jaglicę w Witkowicach 
oraz dwa nowopowsłałe studya uniwersyteckie: 
słudyum farmaceutyczne ı studyum pedagogiczne. 

Prorestor wyraził podziękowanie ofiarodawcom, 
którzy przyszli z pomocą uniweisytetowi, przy“ 
czymajac sę* do rozwoju jego zakładów. Zdał 
także sprawę z budowy nowych gmachów, jak 
zakład chemiczny, dawna szkoła przemysiowa, in- 
stytut weterynaryi, klimika ginekologiczna, oraz 
nowy gmach dla biblioteki Jagiellońskiej. 

Wreszcie zwrócii się do nowooorauego rektora 
prof. Natansona podnosząc, że został powołany na 
ten urzad jednom) ślnem zaufaniem kolegów, wska- 
zując mu najpilniejsze zadania i składając serde- 
czne życzenia, wreszcie oddał mu godła władzy 
rektorskiej w myśl starodawnej formuty powtarza- 
nej corocznie od lat pół tysiąca „accipe sceptrum 
regiminis, catenam dignitatis, annulum sponsialem“. 

Przemówienia rektora 

Rektor dr. Natanson prze mująe z rąk prorek” 
tora insygnia władzy rektorskiej, podziękował ko- 
legom za zaszczycen e go najwyższą godnością u- 
mwersytecką. Następnie zwrocił się do premiera 
j min. oświaty, dziękuąc im za wzięcie udziału 
w uroczystości inauguracyjnej, podnosząc zasługi 
premiera Nowaka i min. Kumanieckiego położone 
około Uniw. Jagiellońskiego, a obecnie w pracy 
osoło prowadzenia nawy państwa. 

Po powitaniu powyższem rektor Natanson wy- 
głosił odczyt, w którym przedstawił zadanie uni- 
wersytetow, rolę nauki w życiu społeczeństw, 
oraz rozważył głębokie zmiany, k:óre dokonywują 
się obecnie u podstaw naukowego poglądu na 
wszecuświat. 


Scena Robotnicza PPS w Krakowie 


urzącza w n.edzie ę (N.A 8 pazdziernika D. r. w sali 
Związku Stow. Robotn. Dunajewskiego 5 


Przedstawienie amatorskie 
Program: 
20 dni KOTW 
komedja w 3 aktach Maurycego Hennequin'a. 


Bilety do nabycia przy kasie w dniu przedsta- 
wienia: krzesło od Ne 1—60 300 ms, dalsze sie- 
dzące 200 mą stojące dia dzieci 100 mk. 


Początek punktualnie o godzinie 4 popołudniu. 


Podczas przedstawienia przygrywać będzie muzyka 
związkowa. 


NAPRZÓD” 


Nr. 228 


KRONIKA 


Kraków, 8 października. 
Sprzedaż cukru miejskiego 

(k) Z duiem 9 b. m., t.j. od poniedziałku 
o godz. 9 rano odbywać się będzie sprzedaż 
cukru miejskiego na razie w dwóch Iosalach, 
a to w pawilonie obok akcyzy miejskiej przy 
ul, Kopernika, oraz w sali parterowej w wieży 
ratuszowej w Rynku głównym (weiście od strony 
płacu targowego po schodach). Cukier będz'e 
sprzedawany w torebkach po 1 kg wedle usta- 
louej ceny, t. j. po 720 mk. Każda kupująca 
osoba otrzyma tylko 1 kg cukru. Przed loka 
iami ma się usiawić publiczność parami i prze- 
strzegaó porządku. Każdy z kupujących winien 
sobie przygotować 720 mk, by sprzedaż nie 
była utrudniana przez zmianę pieniędzy. W naj- 
bliższych dniach nadejdą dalsze transporty cu- 
kru i wtedy sprzedaż rozszerzoną będzie na 
kilka dalszych miejsc sprzedaży i to bez ogra 
niczenia wagi. 


Bezpłatny wegiel dla instytucyj 
humanitarnych w Krakowie 


(k) Za staraniem wicepr. dra Bobrowskiego gwa- 
rectwo jaworznickie przeznaczyło 50 wagonów 
węgla bezpłatnie dla krakowskich instytucyj hu- 
manitatnych. Węgiel ten nadszedł już do Krakowa, 
a rozdzielanie jego dla przytułków, schronisk i za- 
kładów wychowawczych już się rozpoczęło. Poje- 
dyncze instytucye otrzymują bezpłatnie po 50—100 
ctm. węgla. 


Działalność piekarni mie'skiej 

(k) Jak się dowiadujemy, piekarnia miejska roz- 
szerzyła swoją działalność tak daiece, że wypieka 
dziennie ponad 6000 kg chleba, sprzedawanego 
ludności o 100 mk taniej na bochenku dwukiło- 
wym niż w prywatnych piekarniach. Zaznaczyć 
należy, że instytucye humanitarne i wychowawcze 
otrzymują chleb miejski po cenie 100 mk za 1 kg. 


Szpiegowska afera 

(k) Od dłuższego czasu kręcili się po Krakowie 
+ prowadzili hulaszcze życie, wyjeżdżaiąc często 
do Czech, dwaj znani z dawnych czasów policyi 
bracia Ćwiki. Ponieważ rozrzutność Ćwików wy- 
dała się policyi podejrzaną, poczęto ich śledzić, 
a już po kilku dniach aresztowano biaciszków pod 
zarzutem szpiegostwa na rzecz jednego z ośc en- 
nych państw. Stwierdzono, że Cwikowie trudnili 
się nietylko szpiegostweim, ale byli także agitato- 
rami komunistycznymi. Do swoje; „pracy* używa i 
oni kobiet, które były im pomocne przy zawiera 
niu znajomości z oficerami. Kobiety te, dobrze 
opłacane przez Ćwików, wyjeżdżały z relacyami 
i raportami do „władz* braci Ćwików, skąd przy 
woziły dalsze instrukcye. Sledztwo w toku. 


Podwyżka cen biletów tramwajowych 


(k) Wczoraj wieczorem obradowała w prezy- 
dyum m. Krakowa komisya tramwajowa pod 
przewodnictwem wiceprez Sarego, w obecności 
wiceprez. Bobrowskiego, wicewojewody Kowali. 
kowskiego i dyrektora tramwajów Fischera. 
Z powodu podwyższenia ceny prądu elekiry- 
cznego oraz uchwalonej podwyżki poborów dla 
funkcyonaryuszy tramwajowycn, komisya tram 
wajowa zmuszoną zostala do podwyższenia cen 
biletów jazdy. Uchwalono więc nową tar, fg jazdy 
tramwajami. I tak: 100 mk za biiet dla doro- 
slych, zaś dla dzieci i studeatów 20 ink. Bilety 
urzędnicze i robotnicze będą kosztować 50 mk. 
Uchwaia ta będzie przedstaw'ona pełne; Radzie 
miejskiej do zatwierdzenia w przyszłym tygo- 
dniu i ztą ohwiłą nowa taryfa zacznie obowią- 
zywać. i 


Dodatki i zaliczki dla urzędników 
i funkcyonaryuszów magistratu kra- 
kowskiego 


(k) Przed kilkoma dniami, jak już donosiliśmy, 
w biurze wiceprez. Sarego, zjawiła się deiega- 
cya urzędników i niższych funkcyonaryuszów 
magistratu w sprawie wyplacenia tychsamych 
poborów i zaliczek, jakie przyznał rząd swym 
pracownikom. Wczoraj odbyła się w tej sprawie 
konferencya międzyprezydyalna, na której u- 
chwalono przychylić się do żądań urzędników 
i niższych tunzcyonaryuszów miejskich i pole- 
cono Izbie obrachunkowej wygotować listy pła 
tnicze. Wypłaia ma nastąpić do 8 dni. 


Warszawska komunist<a 


(k) Jak swojego czasu donosiiiśmy, na dworcu 
kolejowym w Krakowie aresztowano St. fanię 
Szyfrę Goidwasser, która us łowała przemycić 
do naszeso m asia pełną wahzę odezw komuni- 
stycznych. W czasie śledztwa prowawzonego 
w sądzie okręgowym karuym, gdzie Goldwusse- 
równa przebywała w w-ęzieniich, wyszło na aw, 
że należy ona do kóika miodzeży komun sty- 
cznej w Warszawie, z którego to kółka areszto- 
wano przed kiłku tygodniami na Nalewkach 
w Warszawie jedenastu słuchaczy uniwersytetu. 
Na wniosek prokuratora warszawsk ego wczoraj 
rano wywieziono Gołdwasserównę pod silną 
eskortą do Warszawy, gdzie łaczn'e ze sprawą 
tam aresztowanych studentów Goldwasserówna 
odpowiadać będzie przed sądem za zbrodnię 
zdrady głównej. 


Straszny wypadek w Podgórzu 
Śmierć dwojga dz eci 


(k). Przechodnie w uł. Zamojskiego w Podgórzu 
zauważyli wczoraj kłęby dymu wydobywające się 
z suteryn domu pod l. 31 przy te że ulicy. Ponie- 
waż na słukania do drzwi tego mieszkania, z któ- 
rego wydobywał się dym, nikt nie odpowiadał, 
zaalarmowano straż pożarną w Podgórzu. Ptzybyłe 
na miejsce dwa plutony straży pożarnej wyważyły 
dizwi, przez które buchnął g'yzący dym. Jak się 
okazało, w środku płonęła komoda i szafka. Na 
łóżku obc szafki znaleziono leżących bez zna ów 
życia dwoje dzieci, chłopczyka i dziewczynkę. Po 
żar po chwili ugaszono i równocześnie zawezwano 
pomocy pogotowia ratunkowego. Lekarz dyżurny 
skonstatowat Śmierć dzieci wskutek uduszenia dy- 
mem Według zasiągniętych przez nas info: macyj, 
w mieszkan'u tem mieszkał wyrobn-k [głaza z dwoj- 
giem wnuczat, 5 ietnim Kazim erzem i 3 letnią Ste- 
fanią S.czec'ńskimi, pozostującemi na jego wycho- 
wan u. lgłaza pozostawił jak zwykle dzieci w do- 
mu, a sam zamknąwszy na klucz mieszkanie, po- 


szedł do pracy. Z niewiadomych przyczyn powstał i 


pożar, którego ofarą padły biedne dzieci. Wypa- 
dek ten wstrząsnął młeszzańcami całej dzielnicy 
Podgórza. 


W mundurze przodownika 
Podstępna kradzież 5 milionów 


Pisma warszawskie donoszą: 

We czwartek w godzimach poludniowych 
wśród licznych interesantów w Polskiej Krajo- 
wej Kasie Pożyczkowej uwijał się jakiś młody, 
elegancki przodownik velicyi z liizoą 5 na kol- 
nierzu. Specyalnej uwagi nikt na niego nie zwra 
cał, sądząc, że policyamt ten znajduje się tam 
służbowo, strzegąc porządku. Wśród licznych 
interesantów zmajdował się w Kasie Poż. także 
p. Alter, do którego, gdy ten już załatwił wszyst- 
kie formalności i miał podjąć w kasie 5 milio- 
nów mk. zbliżył się przodownik nr. 5 i poprosił 
do komisaryatu, oświadczając mu, że jest aresz- 
towany. Oniemiał z przerażenia, nie wiedząc za 
co jest aresztowany i usiłował pnzekomać prno- 
downika, że niech wpi wcj podejmie pieniądze, 
otrzymał bowiem odpowiedni kwit na podjęcie, 
już po załatwieniu wszelkich formalności, przo- 
downik jednak nie zgodził się na to, ale przeci- 
wmie odebrał kwit i oddał jakiemuś mężczyźnie. 
kióry odgrywał rolę urzędr:ika kasy, by tem 
sprawdził czy istotnie wszystko jest w porządku, 
mówiąc głośno. że chodzi tu o wykrycie fałsze- 
rzy piemiędzy. Rola araztowania była odegrana 
tak sprytnie, że nikt ani przypuszczał iż przo- 
downik nr. 5 jest przebiegłym oszusiiem. Alter 
wyszedł z przedownikiam na ulicę i został po- 
prowadzony aż do 10 komisaryatu na ulicę Szpi- 
talną. Po dojściu do domu, w którym znajduje 
Słę 10 komisaryat, posterunkowy stojący na 
warcie przy wejściu do komisaryatu zasaluto- 
wał przodownikowi, gdy ten tymozasem wszedł 
do korytarza i polecił aresztowanemu nie ru- 
szać się z miejsca i ozakać jego pmzybvcia, Sam 
tymczasem poszedł na piętro, rzekomo do ko- 
misaryatu. Właściwie jednak udał się na II pię- 
tro, gdzie znajduje się Urzed do walki z lichwą 
i spekulacyqą. zajmujący lokal dość okr" 
przez który można przejść do korytarza, wycho- 
dzącego do bramy nr. 2 przy ul, Przeskok. Przez 
lokal urzędu wspomnianego przeszedł oszust w 
mundurze przodownika i wyszedł na ulicę Prze- 
skok. Aresztowany Alter tymczasem ozakał bh- 
sko godzinę, nie mogąc się doczekać powrotu 
przodownika, wreśzcie zbliżył się do posterun- 
kowego, stojącego przed wejściem do sieni k- 
misaryatu i sbytał, kiedy nareszcie wyjdze ten 
przodownik i zwolni go z oczekiwania i z nim 
załatwi, Policyant, tym razem awentvczny, ru- 
szył ramionami, nie wiedząc, czeg o od niego 
chce. Alter, który później wszedł do biura ko- 


misaryatu, przekonał się, że takiego przodowni- 
ka tam wcale nie widziano. Rzekomy aresztant 
wszczął alarm i pobiegł czemprędzej do Polskiej 
K. K. Poż., gdzie' przekonał się ku swemu prze- 
rażeniu, że jego 5 milionów już zostalo podjęte 
przez tego. który miał w ręku numerek, a który 
odgrywał przy aresztowaniu rolę urzędnika Ka- 
sy. Zaznaczyć trzeba, że sam fakt aresztowania 
był widziany przez liczną publiczność, która ani 
przypuszczała, iż rzekomy funkcyonaryusz poli- 
cyi jest oszustam, tak czelnie, wprost rabunko- 
wo, prży pomocy innej oscby, popełniając oszu- 
stwo. Połicya wszczęła energiczne dochodzenie 
celem uięcia fałszywego przodownika policyi. 

Pod adresem województwa krakowskiego. Ze sfer 
urzędniczych otrzymujemy siuszne żale na nie- 
wypłacenie jeszcze do:ychczas zaliczek praco* 
wnikom niektórych urzędów w Krakowie pod- 
ległych woiewództwu. Zwłoka podobno spowo- 
dowaną jest przeciąganiem załatwienia formal- 
ności biurokratycznych przez odnośnych refe- 
rentów. Zaznaczamy, że obecnie, gdy marka 
polska z każdym dnem spada, a drożyzna 
z każdą godziną rośnie, zwlekanie z wypiatą 
zaliczek jest faktyczuem obniżaniem ich znacze- 
nia Go minimum a zamierzona „pomoc“ s'anie 
się naprawdę iluzoryczną. Spodziewamy się, że 
województwo weźmie natychmia$t pod roz- 
wagę pudniesione ża:e i zarządzi jaknajrychlej” 
sze załatwienie tej piekącej sprawy 

Komunikat o stanie pogody wydany w sobotę 
7 października o godzinie 740 wieczór według 
danych państwowego instytutu meteoroiogi- 
cznego w Warszawie: Temperatura, leżąca rano 
niewiełe poniżej lub powyżej zera, w ciągu dnia 
wzrosła pod wpływem większego usłonecznie- 
nia tak, że w go zinach popoiudniowych noto- 
wano niemal w całe Polsce temperaturę jedno" 
siajaą (G ańsk 11°, Lublia 9). Prognoza na nie- 
dziele: dość pogodnie, miejscami mglisto i przy” 
mrozżki, sabe wiatry lokalne. 

Z teatru J. Słowac«iego. Dzisaj po poł. po raz 
ostatni komedya M. Fijałkowskiego „Drugi mąż” 
"wieczorem komedya amerykańska „Jutro pogo” 
daf, która powtórzona będzie dla Związku ko” 
lejarzy. Wszystkie inne dni tygodnia „Maryś 
Siuart* z p. Zmijewską w roli głownej, tednak 
tylko wtorkowe i czwartkowe przedstawienia 
dostępne są dla ogółu publiczności. Prograň 
pracy teatru J. Słowackiego na czas najbiiższy 
ubejmu e nadzwyczaj oryginalną komedyę TO- 
syjskiego pisarzu Jeareinowa „To co najwa 
niejsze“, które! prem era w sobotę 14 hm., da” 
iej subtelna sztuka pisarza duńskiego $wena 
Lange „Głos nieretnich*, na koniec zaś m'esią" 
ca wznow enie „Dziadów“. Ze względu “ja tO 
że teatr Słowackiego po zamknięcu Teatru Po” 
wszechuego obiąć musiał część repertuaru dla 
warstw najszerszych, wznow:ony będzie na po” 
połudn'owe przedstawienia melodramat Raup% 
cha „Miynarz ' jego córka“, a w dalszym pla” 
nie „Zbó;cy* Sch liera. W l stobadzie ukażu S'© 
pierw-zy raz w Krakowie potężny dramat Aug: 
Strindnerga „Pelikan* z udz ałem znakomitej 
tragiczki Stanisławy Wysocwie,. 

Z teatru Bagateia, Od poniedziałku wchodńł 
na repertuar sztuka historyczna z czasów rew0* 
tucyi z doby oblęsenia Moguncyi w r. 1793 pt. 
„Wiiki” („Morituri*, Romain Rolanda. (:bsadę 
sztuki tworzę pp. Łętowski, Kosiński, Ratschkó 
P,etruszański, Kliszewski, Dietrich, Winkler, a 
sołowski, Koiwas, Kaden, Michaiowski. ReżyS% 
ryę prowadzi p. Węgierko. Dyrekcya teatru d- 
szczędziia kosztów, aby wystawa „Wilków“ 0 
powiedziała wymagan om artystycznym. Praci 
wnie teatru wykonały nowe kostyumy 1 now 
dekoracye pod kierunkiem art. malarza p- 
nieckiego, „Wilki* wypełnią wszystkie dni t9“ 
godnia. 

Koncerty. Trio: Poźniak Deman-Dechert WY” 
stąpi u nas z jedynym konceriem dziś w 2 
dzielę 8 bm. — Arnoid Fóldesy, najsiawniel* 
czelista doby współczesnej, wstąpi w po 
działek 16 bm. — Jedyny kon:ert Adama ! 
Didur oubędzie się w poniedz ałek 23 bmi: s 
lety na w:zystkie koncerty są do nabycia jalik 
w niedzielę w Starym Teairze, od poniedz 
u Braci Lipskicb, Sławkuwska 8. jrs- 

W szkole teatralnej Instytutu muzycznego W o 
kowie odoywać się będą co wtorek i piątek by 
bliczne wykłady z zakresu teatru i meng 
dramatycznej polskie: (prel. prot. gimu. Mi 
Asanka Zapoił) i powszechne (orel. prof. W bo 
Pierwszy wykład we wtorek nych” 

LJ 


szkół śe da ch 100 mk. Bliższe informa ye 223 j 
celaryi lastyłu:u (u. św. Anny 2, ll p. tel. 447 
codziennie od 11—1 i 4—6. 
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Zebrania komitetu dia sadzenia „bulwarów wol 
Roc.” odbędzie się dziś w niedz elę o 3 nopol. 
W sali Tow. rolniczego. p'ae Szczenańsk 8 Iin. 

Posiedzenie Wydziału Tow. ekonomicznego 
będzie się w poniedziałek 9 bm. w łokału przy 

u. Lub oz 17 z porządkiem dziennym: 1) odczy- 

Nie protokolu z poprzedniego posiedzenia, 2) 
Program pracy na r. 1922/23, 3) omówienie obe- 
mej Sytuącyi, 4) wnioski, 

ow opieki nad woewami i sierotami po ofice- 
łach urządza dz $ w niedzielę „Dancing tea“ w ka- 

£ynie wojskowem za imiennemi zaproszeniami, jak 
Łwykle po południu. 

tk) Wzloty stat u powietrznego, Wczoraj w go- 
dzinach popołudniowych mieszkańcy Krakowa ob- 
Serwowali nad mastem w stronie Łobzowa uno- 

Szący się wysoko statek powietrzny (balon), sy- 
stemu podobnego do „Capt v*. Statek t.n puszczany 

ył na nowem lotnisku balonów w Bronowicach 
Pod Krakowem, gdzie od kilku tygodni rozloko- 
Wala się eskadia statków obserwacy nych z Po- 
Znańskiego. Statek miał formę cygara zakczywio- 
Nego, a pod spodem na linkach umieszczony był 

Osz z obserwatorem. Bujał on ma estatycznie, nie- 
ttety ną uwięzi, gdyż przymocowano go do liny, 
4 unosił się na wysukości około 200 metrów. 

(k) Hanclow ec w roli wywiadowcy policvi. Poli- 
©ya krakowska aresztowała 33 letniego M kola'a 

Fzypka, handiowca, który od pewnego czasu gra- 
šował po Krakowie i inuych miastach i podawał 
ię jako wywiadowca policyjny, lub też jaso wy- 
Wiadowca wojskowy. Grzybek dopuścił się szeregu 
OSzustw į wyłudzeń W Wadowicach, gdz'e wyje- 
Chat na występy, naciągnął niejakiego Samuela 

audia na większą kwotę pieniędzy, przyczem 
łabrał mu zegarek. Następnie od sierżanta W. P. 
Wyłudził stokilkadziesąt tysięcy mk i kosztowną 
Tęcz ią torbę. Ponad'o przedłożył Grzybek wiadzom 
UISZywę donosy przeciw wyżej wymienionym oso- 
Om. G.zybka odstawiono do sądu. 

(tk) Po mitce do Kiębka. W ubiegłym miesiącu 
Tzechodzącetnu ulcą św. Jana p. J. K., wiaśc cie- 
Owi dóbr, skradziono z kieszeni zaczutki papiero- 
Anies skórzaną z monogramem „M. S* i koroną, 
Wysadzaną brylantam i szafaami. Wartość papie- 
Ośnicy wynosiła przeszło pół miliona mk. Onegdaj 

È polieya niesztowala pod zarzutem dokonania tej 
ladzieży Franciszka Wó c'kiewicza (lat 16) w któ 
€go m.eszkaniu przy rewizyi odnaleziono mono- 

Sram z koroną, pochodzący ze skradzionej papie- 
tośnicy, 

(x) Weteran-kasiarz. Dnia 6 bm. wieczorem are- 

Bzłowaj wywiadówca z urzędu sledczego przy okięg. 
Policy. Koński znanego zawodowego złodzie;a wa- 

po *acza kasiarza Edwarda Kozłowskiego, lat 52. 

rzy areszlowanym znaleziono w podtęcznej torbie 

Orzanej kompletne narzędzia do wiamywania do 
as Ogniotrwaiych. Bysy tam Świdry staiowe, ko: ba 

0 botowania, trzy żelazne diuta do łamania vla- 

Y kasowej, sztaby żelazne. wyt.ychy itd. Zna- 
Ono nadto przy Koziowskim kilkanaście szłuu 

Ożnych kosztowności, a to branzoletki, kizyżyki 

jote, medaio srebrne i pozłacane, złoty damski 
_ „ CUazek, obrączkę złotą z napisem G O. 13 4— 
i, biaie kora.e i t. d. Aresztowany, jako znany 
amywacz, popełnił widceznie w ostatnich dniach 
€leg włamań poza Krakowem ! z iupem pizybył 
m Daszego m asta, gdzie wpadł w ręce poncyi. 
<Sztowany Koziowski znany jest policyi pod roz- 
temi nazwiskami, jakich używał w c asie swej 

ję ery wiamywacza. Kasa.za odstawiono wczo 

Rae więzienia sądu okręgowego karnego w Kra- 

(k) Postrzelsny przez kolegów. Lekarz pogoto- 

M raluukowego uuzielł wezocaj wieczorem 

Mocy Franciszkowi Mierovińskiemu, kió y 
dezas 2ab.wy został przez swych kolegow 
strzelony w ramię. Po opairzemu karetka po- 
wowa Cdwiozia ciĘŻKO radu gO do SZwitala 
n Łazarza, 
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w Glągnienie milionówki. W sobotniem ciągnieniu 
SIA pada ua ne 4 050 006. 
"R wytorcza RZp. Polskiej ‘Wydawnictwo 
R Polskiej B. Połonieckiego we Lwowie) 
zena eM okręgów wyborczych do sejmu 1 
R U. W krótkim czasie wzorowo wykonana 
apą przedwawia każdy okręg wyborczy w 
Wy i barw ję, podaje siedziby kontsyj okręgo- 
| Siara katendarz wyborczy, podaje ilość 
tzych Gru Każdy, klo blisko stoi prac wybor- 
Największą interesuje się wybolamui, mapę tę Z 
| fiar 7 powita radoscią. Cena 1.200 mp. | 
Sty "sęk Warszawie kandydat do Senatu Z li- 
Plate wsl demokracyi Bohdan Broniewski, 
Brak m RE cukrowni Grabów, 
trtulen 2 i tłuszczów we Lwowłe. Pod tym 
? i, Pisze „Kuryer Lwowski“: Faki, że w 
ni Kiedy rząd przeznacza tysiące wagomów 
R. ludności, w żadnym sklepie niema zu- 
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penie cukru — jest po prostu bczprzykładnyn 
skandalem i dowodzi najzupelniejszej indołcn- 
cyi naszych wiadz. Z iym nowym skandalom 
łączy się skandal stary, tj. chroniczny brak tlu- 
szczów. Masło przekroczyło już cyfrę 5.000 mp. 
za, kilogram, 
000 
Z ZAGRANICY 
Pamiętniki Ellowa W ber'ińskich ko acn poli- 
tvcznyca zbiizonych do byse-0 kauc erza księcia 
Biilowa zapewniają, że pamiętn ki jego, które 
may być opubuikowune po” śmierci księcia, 
ukażą się w najb iższym czasie. W pam ętnikacun 
tych chce dać Bülow odprawę ekscesarzowi W 1- 
heimówi za jego ataki i zarzuty przeciw niemu, 
z jak:mi wystąpii w drukowanych obecnie pa. 
miętnikach. Biilow ma przedstaw é w najidro- 
bniejszych szczególach motywy swo,ej oolityki, 
nie kierując się żad.ymi względami ua osobę 
cesarza. 
—000— 
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Teatr im Jut Stoweckłega 
Niedziela popol.: „Drugi mąż* Fijałkowski; — 
wieczorem: „Jutro pogoda“ Hopaood, 
Poniedziałek: „Marya Stuart“, 
Wiorek: „Marya Stuart“. 
Środa popołudniu: „Marya Stuart"; 
wieczorem: „Jutro pogoda“. 
Teatr „Bagatela“ 
Poniedziałck: „Wilki'” 
Wtorek: „Wilki 
Środa: „Wilki. 
Teatr miejski Opera | Operctka 
Niedziela popoł : „Piękna mmama*. 
Niedziela wieczór: „Księżniczka Olała*, 


Przegiąd społeczny 


Bzczność rosotnicy stolarscy w Krakowie| Wzy- 
wamy wszystkich męzów zaufana w pracow- 
niach, aby w iny:l umowy zawartej z pracodaw- 
cami, żąda i należ' ej podwyżki, oznuczonei pizez 
konisyę paryteiyczua warsz.wską w wysokości 
2u0,o, począwszy od 1 października. Za zarząd 
ceutraluy: B. Juroszewski, za Zarząd oddzealu: 
Rutkowski Teof l. 


Wypłata zaliczek urzędniczych 


Warszawa. (AW). W wykonaniu uchwa.y Rady 
m uistrow O pizyznan u urzędnikom państwo- 
wym od Ít do 8 stopnia słu:by włącznie zali- 
czek na peasyę w wyso. ści dwóch i trzech 
miesięcznycn płac, urzędy państwowe przystą- 
pią do wypłacenia zai:czek na peusyę jedno- 
mies ęczną w najbiiższej przysziości. 

Przed otwarciem Sejmu 
Ś ąskiego 

Warszawa. (AW). rrzygotuwania do otwarcia 
Sejmu śląskiego są w pełaym toku. Po nabo- 
żeństwie otwarcia Sejmu dokona imieniem rządu 
prezydent Nowak lub minister Kamieński. Na 
uroczystość przybyć ma także minister skarbu 
Jastrzębski. Poszcz: go nə kluoy se mowe odby» 
wają juz posiedzenia, przeprowadzają wyvory 
prezydyum 1 mianuą cziw ków do komisyi. 
Najważuiejszem' Sorawatni, jasom: Za une się 
Sem na początku, bęią kwestye avrowizacyjue 
i po:atkowe a także kwestya wprowadzen a 
waluty polskiej. Kiuo niem ecx!, we ile po łosek, 
na pi.erwszem posiedzeniu ma wyslą>ć z iuter- 
pel'cyą w sprawie szkoinictwa niemi: C<iego. 


Szczegóły spisku Machny 


Warszawa. (AW). Jako przyczynę do pertrakta 
cyi Macbny z sowietami w celu wywołania po- 
wslaaa w Małopolsce wschodniej przy pomocy 
zorganizowanych na Ukra nie pu ków jazdy czer- 
wonej, pismo „Za swobodu* ugłasza memoryal 
zastępcy posła niemiecaiego w Warszawie Uacien- 
skiego, dowoczący, iż cypiomata ten brał czynny 
udział w powyższych planach. W memorvale tym 
m ędzy mnymi zna, du esię taki ustęp: „Zważyw- 
szy, że październik i listopad br. będą bezem enn6 
w poważne wypadki w Europie środkowej, byłoby 
pożądanem utiwalene związku pomiędzy kumite- 
tem powsłańczym, zw ąztiem oca'en'a Gaiicyi i 
naszym! przedstawie elam: w Wiedniu Pradze | Bu- 
aapeszcie. Paicyoci gaticyjscy będą mogli i ardz aj 
realnie bron é swoich żądań nie w diodze dypło= 
macyi Pełruszewicza lecz w drodze rewolucyjnej, 
która jedynie prowadzi do celu", 
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Porozumienie traneuska-ang'elskie 

Paryż. (PAT) Na konierencyi sprzymierzeni 
doszi: do porozumienia zasadniczego w sprawie 
ewasn icy i Tracy. Eaasuacya obe mie t:zy eta- 
py: 1) natychmiastowa ewskuacya ludności i are 
mi greckiej, 2) w mies ące po przeprowadzeniu 
czynuošei związanych Z powy¿szą ewakuacyą 
ża ıdarımerya i adm'a'stracyjn» władze tureckie 
obejmą w posiaianie turecki teren Tracyi, 3) po 
zawarciu pokoju arm'a turecza dopuszczona bę: 
dzie do brzeprawiena się przez cieśniny i do 
wkroczenia do Tracy, z którą to chw lą Tracya 
przejuzie poł zupeina panowanie tureckie, 

Poincare przedstawi zawarty układ radzie mini- 
strów, Curson zaś stara się o uzyssanie dlań zgody 
rządu angielskiego. Panuje przekonanie, że iząd 
an2ielski nie podniesie żadnych zarzutów w tym 
względzie. 

raryż. (PAT) Poincare przedstawił Radzie mini- 
stów warunki układu zawastego z Curzonem. Rada 
m nisłrów jednomyślae zaaprobawała in:t.ukcye, 
jakie wyslano peinomocnikom państw sprzymie” 
rzon:ch uo Mudanu. 


Przegląd gospodarczy 


Produkcya węgla w polskiej części G. Śląska. 
W ugodniu od li do 1/ wrzesnia wynosiła ogól- 
na produkcya węgla w polskiej części Górnego 
Śląska 462.535 ton, co odpowiada przeciętnej 
produkcyi dziennej (6 dni roboczych) 77.056 ton. 
Z tego zużyto na polskim Górnym Śląsku: na po- 
trzeby własnego przemysłu « nun GLSTE 
ton, na deputaty dla pracowników 11.655 ton, 
przez własne zakłady przemysłowe 51.063 ton, 
przez obce zakłady przemysłowe 25.697 ton: 
przez innych odbiorców włącznie kolei 14.672 
ton, razem 147.459 ton. Do reszty Polski wysła- 
no (włącznie węgla dla kolei) 90.276 ton. Do kra- 
jów zagranicznych wysłano: do niemieckiej czę- 
ści (iórnego Śląska 46.703 ton, do reszty Niemiec 
ł18.508 ton, do Austryi 35.033 ton, do Czechosło- 
wacył 2.250 ton, do Szwecyi 2.648 ton, do We- 
gier 2.028 ton, do wolnego miasta Gdańska 5.726 
ton, do Kiaijpedy (Memel) 1.422 ton, do Szwajca-. 
ryi 200 ton, razem 214.617 ton. Ogółem sprzedana 
452.352 ton. z tego wysłano kolcią główną 327.818 
ton. Zapasy węgła na hałdach wynosiły dnia 17 
września 425.293 ton. Zapotrzebowanie wagonów 
kolejowych wynosiło 46.230, dostarczono 35.391, 
tie dostarczono 10.559 wagonów, czyli 23.4 proc. 

—000 — 
Jiełda krakowska z 7 października. 


Waluta (Malo - | 


nose nen | zek ogn: woan 
Waluty dewizy |_uno_ | rze || nuono_ | orzec |transakcya 
Dolary SieZjed || 95uu | 970-— |9509 — | 9700 — 9550 — 
» sanad. ||3400— | 9800 - |94 U — | 9300— | —— 
Franki uauc. | 720 — | 700--|| 730— | 7:0— | 747— 
„  beigijs.j| 6G0—| 105— | 685 — | 7U0U—| — — 
e  SZzwaie|| 1750 — | 1850 — [1700 - | „8050 — | —— 
Funty szteriin || 43.000] 44500|| 42.250] 44.250| 43.930 
Matki niemiec 423 475 4 — 45U 440 
Horony austr. | —'1254j —'113/4 | — 143/4] —'189%/4 | —13 30 
„ czesko-s | 310— | 330—| 320— | 340 — | 335— | 
4 s "egiers. viO +4 — 3:50 4 — == 
„ dunskie ——| =] ——| =| —— 
Lei rum noski} 60—| 65—]| 65—| 70-—| —— 
Liry Wwiuskie vu- | 4:0—] 4106— | 420—| —— 
Fioreny hoien.| 3.05— | 39u0 — | 3400 — | --900'— |3075 — 
Telegramy giełdowe 
Warszawa (PAT) Giełda warszawska. Milio- 
nówka trans. 1800 1325 1775. Waluty. Dolary 
Stanów Zjcencczonych trans. 9600 9950 9900 
sprzedaż 9950 kupno 98bu. Dqlary kanadyjskie 


trans. 9700. Funty szterlingi trans. 42250, Marki 
niemieckie trans. 455 475 460. Czeki: Gdańsk 
trans. 4'45 440, Belgia trans. 650 702 i pół, sprze- 
daż-706 kupno 699, Berlin trans. 445 4'500 440 
sprzedaż 450 kupno 430. Holandya 3809 3550. 
Zurych (PAT) Zamknięcie giełdy. Berlin ('24 i 
pół, tlolandya 207':60, Nowy Jork 535 i jedna 
czwarta, Londyn 3262 i Paryż 4060, Medyolan 
2287, Praga 1805, Budapeszt 021 i pół, Buka- 
reszt 3'40, Zagrzeb 2'00, Sofia 340, Warszawa 
0'05 3/4, Wiedeń 0003/4, Austryacka korona 
stempłlowana 000 i siedem ósmych. 


Stowarzyszęnia | zgromadzenia 


Tow. dra Kuźniara, Fisla i Pankiewicza zapra- 
szam na posieszenie Sądu partyjnego w niedzielę 
7 bm. o 11 przedpoł. w redakcyi „Nabrzodu*. 

Feluman. 

Wydział Rady Robota:czej odbędzie posiedzenie 
w poniedziałek 9 paźdzern ka o godz. 7 wieczór 
w sekretaryacie Rady Robutniczej. 

— 0 0 0 — 
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ys g Zwyczajne (na ostatniej stron e) Mkp. 50:—, w rubryce „Nadesiane* 
CENY OGLSEZ EŃ: przed tekstem Mkp. 300.— za wiersz mili netrowy. 
liczy się podwójaie. Na'mniejsze ogłoszenie drobnó Mkn. 400 —. 


Ogłoszenia przyjmuje wyłącznie: Powszechne Biuro reklamy „PRASA“, Kraków, uica 


gdzie też, celem uniknięcia zwłoki należy skierowywać wszelką korespondencyę dotyczącą ogłoszeń 


z Zi ZZ P P)Pf€) kl Nm Z 


Drobna ogioszenia Mkp. 40 — za słowo. przyczem pierwszy wyraz 
Układ tabelaryczny i liczbowy o -0% droższy. 
Do ogłoszeń zagranicznych dolicza się 100%% — do ogłoszeń zam ejscowych” 50%, — Og.oszenia drobne płatne są zgóry. 


Mko. 150— w tekśce redakcy, nym Mkp. 200 — 


Karmalicka L. 16, telefonu Nr 20-86. 


Potrzeba chiopca 


do praktyki małarskiej, p 

tnie zamiejscowego, u 

chanowskiego 14, ll. p., „De. 
-____koracya". 


~ Stola: zy 


meblowych i budowlanych 
oraz robotników piacowych , 


Zgubione 
dokumenta wojskowe na na- 
- | zw sko Piotra Kołodzieja. wy- 
stawione w Pułtusuu, unice- 
ważniam. v98 


Zgub'one 
dokumenta wojskowe na na- 
wis.o Andrzej Guzda, ur. 


Węgiel (ini iw 
sprzedaje cotallicznie z galarów 


ZEGLUGA POLSKA S. A. 


Krakow, Rynek gł. 19. 
Dostawa gałarami do wszelkich mie,scowości 


|w Jagodniku pow. Kolbuszo- 


„Muranyi fabryk F 
iia lac ch w Kra- | Wa, unieważnia się. 991 nad Wis.ą. 918 
PRZ - „. z Zgubione i a 
Okazyjnie pap,ery wo,skowe na nazwi- | 


sko Sobesto Franciszek per 
sławiona przez P, K. 
Krakowie, u unioważnia zęk 


do sprzedania z powodu zwi- 
nięcia inieresu z pierwszo- 
rzędnie urządzonego zakładu j S 


masarskiego 2 lady sklepo: 
|Ągar-igar 


we, maszyny do R i 
do sprzedania Friedman, 


mieszania mięsa, furgon, ka- 
Kraków, Wawrzyńca 9. 
AE Z 


*|TECHNIK BUDOWLANY 


z ukończoną wyższą : szk łą przemysłową z kilkoletn a | 
praktyką poszukuje odpowiedniej bosadv, najch$ztn.ej 
przywkopalni węgla Zgioszenia pod „PARY3* do biura | 

ogłoszeń f. Stattera, Kraków, Śradzka 13. 


dzie mniejsze i większe, ko-l 968 


tły, przeciery, beczki, lodnie 
i wieszadła. Ceny bardzo ni- 
skie. Informacyi udzieli biuro 
„Prasa“, Karmelicka 16. 990 


ma o w 


— Technik 


budowlany z ukończoną wyż- 
szą szkołą przemysiową z kil- 
koletn ą praktyką poszukuje 
odpowiedniej posady najchę- 
tniej przy kopalni węgia. 
Zgłoszenia pod „Parys“ do 
iura ogłoszeń S'attera, Kra- 
ków, Grodzka 13. 943 


Uzdolniona 
crawczyni zzagraniczną prak- 
tyka, bardzo dobrym krojem, 
szykiem i gustem, wykonu=! 
ąca _ najelegantsze toalety | 
zpacerowe i wieczorowe, a| 
takżo przerabiająca najstar- | | 
sze kostyumy 1 suknie na 
najświeższe tasony, poszuku- 
e prywatnych domów. Zgło- 


szenia pod .,0. P. 116" do 


biura ogłoszeń „Prasa“. 
Karmelicka 16. 


| EEUINISWEEWWNZE WIRE ASTEZIZDTIEJ 


P „THE POLISH ECONOMIC BULLETIN” E 


EIEEIE (POLSKI BIULETYN EKONOMICZNY) © 


Najbardziej rozpowszechnione, jedyne w Anglii wydawnictwo, pośw.ęcone Polsce, 
jej przemysłowi, finaasowości i handlowi oraz po'tyce gospodarczej. 

Jedyny organ iniormujący systematycznie opinię angieiską o rzeczywistym stanie 
ekonomicznym Polski, jej koujunkturach i perspektywach rozwojowych oraz zdoinościach 
eksportowych. 

Nujskuteczniejszy i najtańszy organ reklamowo-informacyjny dla polskiego prze- 
mysłu i handlu pragnącego bezpośrednio zainteresować sobą rynek angielski. 

„Po ski Biuletyn Ekonomiczny“ jest jedynem pismem czytywunem w Anglii i jej 
koloniach przez finansistów, przemysłowców i kupców, interesujących się Poisią. 


DEE PRZEDSTAWICIELSTWO NA MAŁOPOLSKĘ BEAHFE 


Ei POWSZECHNE BIURO REKLAMY „PRASA” «l 
E KRAKOW, KARMELICKA 16. 
Wszelkie zlecenia inseratowe i abonamentowe skierować należy 4 


SPÓŁKA TRANSPORTOWA 


„CRACCVIA” 


DOM SPEDYCYJNO-KOMISOWY 
Kraków, Grodzka 69, Tel. 270. 


Filie: Lwów, ul. Halicka 20, Tarnów, Plac Sienkiewicza 6, 
«iedeń |. Schónlaterng:sse 7 a. 


Wysyłka towarów w kra'u i za granicę. 


4.381 
Przesyłki zbiorowe ze wszystkich większych miast. 


Oddział: Łódź, Piotrkowska 22. 


ZjE EJEJEJE(BIO|EJEJE 


BEEEBEBEGEG 


E 


E 
Geny oryginalne. tylko do „Prasy*. Informacye bezpłatnie, 


_E TMEFEGEGEGEOWESHWEFEFOFEFEHEA 


POWSZECHNE BIURO REKLAMY 
„PRASA” 1y 


KRAKOW, KARMELICKA 16. TEL. 20-86. 


NAJWIEKSZY INSTYTUT DLA PROPAGANDY 
PRASOWEJ W MAŁOPOLSuć. PROWADZONY 
PRZEZ WSPOŁPRACOWNIKOW RED. I ADMIN. 
DZIENNIKÓW KRAKOWSKICH. o PRZYJMUJE 
OGŁOSZENIA DO WSZYSTKICH CZASOPISM 
W POLSCE I ZAGRANICĄ. SPECYALNY DZIAŁ 
SPRAWOZDAWCZY DLA REDAGOWANIA FA- 
CHOWYCH SPRAWOZDAN DZIENNIKARSKICH 
ITP. PROJEKTY ARTYSTYCZNYCH KLISZ PRZEZ 
WŁASNEGO RYSOWNIKA. TANIA KALKULACYA 
CEN. WYKONANIE ZLECEŃ SCISŁE I SZYBKIE, 


SER 


I 


üa 


bedaktor naczelny: Em) Haeckez, 


ko ars ANST ZY (3 ZEG ZORBA | e 


„LELÓW 


Rodaktor - odpowiedzialny: Stefan Czerwi 


a 
Osioszenie | 


| Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 


członków „Robotniczego Stowarzyszenia Spożyw, 
ców Spółdz. zatej. z ogr. odpow. w Chrzanowie? 
odbędzie się dn'a 22 paźdz'ecnika (niedziela) o godt 
10 przedpołudnem w sali „ľowarzystwa Domů 
Robotn czego w Cnrzanowie“ przy ul Grunwaldź 
kiej w Chrzanowie z porządkiem dz ennym: 

1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walneg0 
Zgiomadzenia z dnia 24 września 1911, jako Zgró” 
madzen'a członków: założycieli. 

2) Zmiana statutu * 

a) podwyższenie udziałów do wysokości 6 000 
matek, 

b) wprowadzenie odpowiednich postanowień ©0 
do „Robotn czej Kasy Oszczędności", 

c) wykreślenie „Świata Pracy“ jako drugiego 
organu ogłoszeń. 

3, Różne. 

W razie braku kompletu odbędzie się w ty” 
samym dniu l! Nadzwyczajne Walne Zaromadzenić 
czionkow o godzinę późne, t. zn. o 11 tej przed” 
południem w tym samym lokalu i z tym Eo 
porzedkiem dzienn; m. 
Za R:dę Nadzorczą: 

Jan ASA Da. 


Za Zarząd: 
RPA. ü a, 


2) 


(pod Krako“ e ny 


| Zakład kąpieli ETT 


nowoodbudowany iz kom'ortem urządzony otwat* 
ty cd 16 sierpnia dla chorych na reumatyzm i ar" 
trełyzm. Opieka lekarska 1 restauracya ua miejsce 


GEO IORDROADDRALK EZ G5RD FRZEŃ 


INSTYTUT GRAPHOLOG: QUÉ 


PROF. H. GRALSKIEGO 


Wydaje oceny evarakteru i uzdolnień na podstawie BE > 

desłanych próba< pisma oryginalnego najodpow 

niejszy jest list z kopertą, nisany atramentem na papi 

r<e nielinijkowanym. Po nadesłaniu należytości zasadnićh 
1000 Mk. dla 


Instytutu, Kraków Grodzka 64, Il. p 


Osobiste __ Osobiste przyjęcia co co niedzielę od į od godz. 9— 1 S5 


G 


9» ini. DROBNY 1 S 


kraków tzamowiejsk 1% 
Sklep: ul. Stawkowska * 


naprawia obuwie silnie, tanio i szybko, nawe" 
912 na poczekaniu. 

BEE" Dla młodzieży szkolnej opust. -pí 
© ETATE © GRTZŁ2 © EED © TTT © r i 


Magazyniera 


Meio 


poszukuje Si kopalu w fachado jatlð 
polsce; pomieszkanie z ogrodem, opał, Ś p 
vone, pobory według umowy. — Rofioktand 

z szkołą handiową i conajmniej 5-cio-le'nią pa i 
tyką, wykazaną świadectwami raczą zwrócić 
z podaniem, życiorysem, świadectwami w odp 8? 5% 
i fotografą do biura reslamy „Prasa“ Kra“ 


Karmelicka 16, pod 6, pod „Magazynier 1922". _ 


Konkurs. 


CZE pryw. gimnazyum w N 

X przyjmie zaraz pie” 
nauczycieli (nauczycielki) języków: polskiego, m ki 

języ W aru 

nieckiego i francuskiego, ewent. innych. 28 
ak w zakładach państwowych, mieszkanie F 
vnione. Miejscowość znana Z dogodnych x 
4ÓW wal 1-6 Gdakumanin gapa podania 
109 


e a a rr e 


UMA 1 


Nakładem Ludowej Spótkj Wydawniczej „Maprzód” w Kratowie. Czcionkami Drukarni Ludowaj w Krakuwię, Dunajewskiego 5 (teL ** 


